
Zapraszamy do dyskusji

Wszystko zależy 
od nas samych
W dniu dzisiejszym gazeta nasza publikuje wspól

ną uchwałę Rady Ministrów i Prezydium Central
nej Rady Związków Zawodowych w sprawie pod
wyżki najniższych plac, wprowadzenia dodatków do 
płac dla niektórych grup pracowników, podwyżki 
zasiłków rodzinnych oraz niektórych emerytur i 
rent. Jednocześnie drukujemy przemówienie nowo
roczne I sekretarza KC PZPR Edwarda Gierka, 
wygłoszone w dniu 31 grudnia przed kamerami TV 
i mikrofonami PR.

Pierwszy dokument stanowi dowód szybkiej reali
zacji decyzji VII Plenum KC PZPR w kwestii po
lepszenia sytuacji materialnej pracowników i ren
cistów o niskich dochodach, którzy najbardziej od
czuli skutki zmiany cen ze względu na duży udział 
wydatków na żywność w ich budżetach domowych. 
Rząd przeznaczył na ten cel kwotę 7,4 mld złotych, 
stanowiącą górną granicę możliwości państwa w 
tym zakresie i dlatego wielu z nas zadaje sobie za
pewne pytanie: co dalej? Co robić, aby lepiej za
spokajać nasze potrzeby?

Odpowiedź na te pytania znajdujemy właśnie w 
przemówieniu noworocznym Edwarda Gierka, któ
ry stwierdził m. in., że „Wszystko zależy od nas 
samych”, podkreślając jednocześnie że: „Myśl po
lityczna, która przewodzi krajowi musi być zawsze 
konfrontowana z rzeczywistością, a każde poczyna
nie — z interesami ludzi pracy. Jest to koniecz
ny warunek wzajemnego zaufania jakie powinno 
istnieć pomiędzy władzą ludową a społeczeństwem. 
Wagę szczególną przywiązujemy do tego. aby poli
tyka państwa była jasna i zrozumiała dla wszyst
kich, aby praktyka nie przeczyła słowom, aby de
cyzje i czyny rodziły się w szczerej, bezpośredniej 
rozmowie z klasą robotniczą, z całym narodem”.

• Dokończenie na str. 3
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Przemówienie noworoczne 
I sekretarza KC PZPR Edwarda Gierka

Życzenia noworoczne 
dla mieszkańców Ziemi Gdańskiej

Liczne delegacje zakła
dów pracy, władz miej
skich trójmiasta, szkolnic
twa wyższego, placówek 
kulturalnych, organizacji 
społecznych wpisały wczo
raj do wyłożonej w Prez. 
WRN w Gdańsku księgi 
życzenia noworoczne dla 
mieszkańców miast i wsi 
Wybrzeża Gdańskiego. Ży
czenia przekazali również 
przedstawiciele placówek 
konsularnych, akredytowa 
nych w Gdańsku. Delega
cje zostały przyjęte przez 
przewodniczącego Prez. 
WRN T. Bejma.

Na zdjęciu: przedstawi
ciele gdańskiego rzemio
sła dokonują wpisu do no 
worocznej księgi życzeń.

Fot. Z. Kosycarz

DRODZY RODACY!
Zwracam się do Was w 

imieniu Polskiej Zjedno
czonej Partii Robotniczej, 
w imieniu stronnictw so
juszniczych — Zjednoczo
nego Stronnictwa Ludowe
go i Stronnictwa Demo
kratycznego oraz najwyż
szych władz państwowych.

Wszyscy oczekujemy na
dejścia nowego 1971 roku. 
Zanim jednak złożymy ży
czenia swoim najbliższym, 
pomyślmy o sprawach, od 
których zależy los każdego 
z nas, każdej polskiej ro- 
d"'nv — o sprawach na
szej Ojczyzny.

Po przeżyciach i do
świadczeniach ostatnich ty 
godni, w przekonaniu o 
niezbędności zmian, jakie 
zachodzą w życiu publi
cznym naszego kraju, bu
dzi się w sercach naszych 
rosnąca nadzieja.

Historia naszego narodu 
zna wiele lekcji, które po
szły na marne — z lekcji 
ostatniej powinniśmy wy
ciągnąć konieczne wnioski, 
a wniośkom tym nadać 
kształt praktyczny. Myśl 
polityczna, która przewo
dzi krajowi, musi być za-

P. Jaroszewicz 
przyjął

ambasadora ZSRR
WARSZAWA (PAP). — 

Prezes Rady Ministrów 
Piotr Jaroszewicz przyjął 
w dniu 31 grudnia ubr. am 
basadora ZSRR Awierki- 
ja Aristowa. W czasie roz 
mowy, która upłynęła w 
serdecznej atmosferze o- 
mówiono szereg spraw 
związanych z rozwojem 
wszechstronnej współpra
cy między obu krajami.

---- •----

Aresztowanie 
20 Basków

PARYŻ (PAP). Agencja Reu 
tera, powołując się na źródła 
dobrze poinformowane, poda
je, że policja hiszpańska a- 
resztowała 20 robotników bas
kijskich, pod zarzutem, iż byli 
organizatorami strajku prote 
stacyjnego w związku z pro
cesem w Burgos. Wśród are
sztowanych znajdują się znani 
działacze zdelegalizowanych 
związków zawodowych.

Z Wietnamu
ŁOiruiN (rAr). nzecznlk 

wojskowy w Sajgonie oś
wiadczył, że po 24-godzinnym 
zawieszeniu broni z okazji 
Nowego Roku wojska ame
rykańskie i południowowiet- 
aamskie wznowiły operacje 
ofensywne.

Nacjonalizacja 
na Cejlonie

DELHI (PAP). — Rząd Cej 
łonu znacjonalizował filie 
trzech zachodnich towarzystw 
naftowych „Shell”, „Esso” i 
„Caltex”, które zaopatrywały 
w paliwo statki w portach 
cejlońskich. Obecnie zajmie 
się tym cejlońskie państwowe 
towarzystwo naftowo,

wsze konfrontowana z rze
czywistością, a każde po
czynanie — z interesami 
ludzi pracy. Jest to konie
czny warunek wzajemnego 
zaufania, jakie powinno ist 
nieć pomiędzy władzą lu
dową a społeczeństwem. 
Wagę szczególną przywią
zujemy do tego, aby po
lityka państwa była jasna 
i zrozumiała dla wszyst
kich, aby praktyka nie 
przeczyła słowom, aby de
cyzje i czyny rodziły się 
w szczerej, bezpośredniej 
rozmowie z klasą robotni
czą, z całym narodem.

Podjęliśmy już pierwsze 
postanowienia, które wy
chodzą naprzeciw najbar
dziej palącym potrzebom 
społecznym. O wiele więcej 
mamy do zrobienia. Mu
simy przede wszystkim 
krok po kroku przyspie
szać dynamikę rozwoju na
szej gospodarki i podnosić 
sprawność je; organizacji. 
To i tylko to pozwoli nam 
pomnożyć zasoby kraju, 
jedyne źródło, z którego 
czerpać można środki na 
dalszą poprawę sytuacji 
materialnej ludzi pracy. 
Jest to nadrzędnym celem 

■ socjalistycznej ekonomiki. 
W roku 1971 czeka nas 
więc wszystkich usilna pra 
ca nad kształtowaniem 
perspektyw rozwojowych 
kraju na lata najbliższe 
nad tym, jak lepiej spo
żytkować nasz dotychcza
sowy dprobvk — potencjał 
stworzony wspólnym wy
siłkiem narodu — tak aby 
dawał obfitsze owoce ca
łemu społeczeństwu. Musi
my razem korygować i

la — oto czego oczekuje 
kraj.

Pragniemy aby w tej pra 
cy każdy znalazł pole dla 
własnej inicjatywy, aby 
każdy na miarę swych sili 
zdolności mógł przyczynić 
się do pomnożenia wspól
nego dobra i wspólnej po
myślności. .

DRODZY RODACY!
Wkrótce zegary wybija 

północ. Wejdziemy w no
wy rok. Zgodnie z obycza
jem uściśniemy najbliż
szych i przyjaciół, a z ser
deczną życzliwością po
zdrowimy nieznajomych. W 
chwili tej ogarnia nas po-

15 lat niezawisłości Sudanu
KAIR (PAP). 1 bm. upły 

nęła 15 rocznica otrzyma
nia przez Sudan niezawi
słości. Przez ponad 50 lat 
Sudan — kraj afrykański 
zamieszkany przez 15 milio 
nów ludzi — znajdował 
się pod panowaniem bry
tyjskim. Długoletnia walka 
narodu sudańskiego o nie
zawisłość zakończyła się w 
roku 1956 zwycięstwem i 
Sudan stał się niezawisłym 
państwem.

Jednakże dopiero rewo
lucja majowa z 1969 r. ot
worzyła perspektywy dla 
demokratycznych zmian w 
kraju. Rada Rewolucyjna 
Sudanu proklamowała pro- 

m r"!ci?listycznego roz
woju, przyjaznych stosun
ków z krajami socjalisty
cznymi i innymi postępo
wymi krajami.

Podjęte przez Radę Re
wolucyjną takie kroki, jak 
nacjonalizacja obcych ban
ków — wielkich przedsię
biorstw przemysłowych, pry 
watnych firm — odpowia- 
daią podstawowym intere
som narodu sudańskiego.

* * *

WARSZAWA (PAP). Z 
okazji święta narodowego 
Demokratycznej Republiki 
Sudanu, przewodniczący 
Rady Państwa Józef Cyran

kiewicz wystosował depe
szę gratulacyjną do prze- 
wodniazą/cego Rady Re
wolucyjnej Sudanu genera 
ła Gaafara Mohameda 
N im eiriego._____________

Wiele nabrzmiałych pro
blemów naszego życia cze
ka na właściwe rozwiąza
nie. Wierzę, że tego doko
namy. Nie ma bowiem ta
kiej dziedziny naszego ży
cia, nie ma takich spraw 
między nami, Polakami, 
których — zjednoczeni —■ 
nie moglibyśmy rozwiązać 
zgodnie z interesami naro
du, zgodnie z racją stanu 
naszego socjalistycznego 
państwa.

DRODZY RODACY!
Życzę Wam wszystkim, 

abyście w nowym roku za

czucie rodzinnej, narodo
wej i ludzkiej wspólnoty 
Niechaj blask tej chwili 
przetrwa przez późniejsze 
dni i miesiące. Niechaj 
sprawi, że nikt nie będzie 
czuł się samotny, że wszy
scy pozostaniemy zespole
ni, że z tego zespolenia 
czerpać będziemy siły, abv 
nasze dążenia i pragnienia 
stawały się rzeczywistoś
cią.

Niech dzień jutrzejszy 
będzie pomyślniejszy od 
dnia dzisiejszego.

Niech przyniesie każde
mu z Was, drodzy rodacy

POGODA
Jak podaje PIHM, dziś za- 

ehmurzenie będzie umiarkowa 
ne, jedynie miejscami przej
ściowo duże i drobne opady 
śniegu. Temperatura minimal
na od minus 5 st. do minus 
7 st. Wiatry słabe, umiarkowa 
ne, z kierunków zachodnich.

W XII rocznicę 
zwycięstwa

rewolucji kubańskiej
WARSZAWA (PAP). Z 

okazji święta narodowego 
Kuby — 12 rocznicy zwy
cięstwa rewolucji kubań
skiej I sekretarz KC PZPR
— Edward Gierek, prze
wodniczący Rady Państwa
— Józef Cyrankiewicz oraz 
prezes Rady Ministrów — 
Piotr Jaroszewicz wystoso 
wali depeszę do I sekre
tarza KC KP Kuby, pre
miera rewolucyjnego rzą
du Republiki Kuby — Fi
dela Castro Ruz oraz pre
zydenta Republiki Kuby 
Osvaldo Dorticos Torrado.

Czytamy w niej m. in.
„Drodzy towarzysze!
W imieniu Komitetu Cen 

tralnego Polskiej Zjedno
czonej Partii Robotniczej, 
Rady Państwa i Rady Mi
nistrów Polskiej Rzeczy
pospolitej Ludowej, w i- 
mieniu narodu polskiego i 
własnym, przesyłamy Wam 
i za Waszym pośrednic
twem bratniemu narodowi 
kubańskiemu, serdeczne 
gratulacje i najlepsze ży
czenia z okazji święta na
rodowego — XII rocznicy 
zwycięstwa rewolucji ku
bańskiej. ukowej, każdego obywate

li swoje codzienne obowią
zki w przekonaniu, że Was7 
trud przynosi pożytek kra
jowi, a zarazem służy oso
bistej pomyślności każde
go.

Pozdrawiam serdecznie 
kobiety polskie, nasze mat
ki, nasze żony i siostry, z 
którymi dzielimy troski i 
radości dnia powszedniego.

Szczególnie gorące życzę 
nia składam młodzieży, 
której asniracje, żarliwość 
i zapał tak bardzo potrzeb
ne są Ojczyźnie.

Naszym licznym roda
kom na obczyźnie życzę, 
aby serca ich biły wspól
nym rytmem z sercami ca
łego narodu polskiego, aby 
mogli być dumni ze swe
go kraju i szczycić się je
go osiągnięciami.

Wierzymy głęboko, że 
w nowym roku dzięki na
szemu zespolonemu wysił
kowi — Polska Ludowa bę 
dzie umacniać swą pozy
cję międzynarodową i 
utrwalać należny jej szacu 
nek w świecie.

Dzięki naszej polityce 
pokoju, dzięki naszym so
juszom, miejsce, *dzie ży
jemy, gdzie budujemy nasz 
dom ojczysty — stało się 
wreszcie bezpieczne. Bez
pieczna jest przyszłość na
szych rodzin, naszych dzie 
ci, naszego wspólnego i oso 
bistego dorobku — tego 
wszystkiego, co zawiera w 
sobie słowo: Ojczyzna.

Braterskie pozdrowie
nia i życz-nia ślemy 
narodom Związku Ra
dzieckiego i wszystkich
krajów socjalistycznych, 
naszym sojusznikom i 
przyjaciołom na wszyst
kich kontynentach, świa
domi tego, że dobro nasze
go kraju jest na zawsze i 
nieodłącznie związane z 
’obrem wspólnoty socjali- 
tycznej.
Wszystkim, którzy na 

wiecie walczą o wolność 
niepodległość, o postęp > 
'rawiedliwość społeczna 

życzymy gorąco nowych 
zwycięstw ich słusznej
sprawy. . . .

wia i osobistego szczęścia
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ulepszać działanie mecha- Znali wiele dobrych, rado- więcej dostatku, dużo zdro 
nizmów gospodarczych i snych dni. abyście ioełnia- • • ■—
organów państwowych, a 
także — bo postęp gospo
darczy i społeczny jest 
nierozdzielny, rozwijać in
stytucje demokracji socja
listycznej. w każdej dzie
dzinie życia.

Wszystko zależy od nas 
samych. Spójrzmy dokoła 
i policzmy nasze siły. Ileż 
milionów rąk, mocnych, 
zręcznych, mistrzowskich 
gotowych jest kraj nasz 
dźwigać ku górze! Ileż wie
dzy i twórczej wyobraźni 
pragnie wskazywać nowe 
horyzonty i nowe rozwią
zania. Ileż energii, talen
tów organizacyjnych i 
zdolności technicznych kry 
je się w naszym narodzie!

Jeśli te wszystkie ma
terialne i duchowe siły Pol 
ski potrafimy uruchomić, 
jeśli potrafimy je wprzęg
nąć w służbę praktycznego 
działania — stopniowo o- 
siągniemy to, czego prag
niemy i co zamierzaliśmy.

Czego więc przede wszy
stkim potrzebujemy na 
progu nowego roku?

Najcenniejszą odpowiedź
a to pytanie dają właś

nie ci, którzy rzetelnym 
trudem przysparzają kra
jowi nowych wartości.

Kierujemy więc słowa u- 
znania i gorących podzię
kowań do załóg naszych 
fabryk, hut, kopalń, do 
aktywu partyjnego i spo
łecznego, do wszystkich lu
dzi pracy miast i wsi, któ
rzy taki ofiarny wysiłek 
podjęli. i

Niechaj za ich przykła
dem od pierwszych dni no
wego roku każda załoga i 
każdy kolektyw starają sic 
osiągnąć lepsze wyniki.
Niech zastanowią się sa
modzielnie, po gospodar- 
sku, co należy przedsię
wziąć nowego, aby po
większyć nasz wspólny o- 
gólnonarodowy dorobek.

Lepsza, bardziej spraw 
na. bardziej wydajna pra 
ca każdego przedsiębiorst
wa ł instytucji, każdego 
gospodarstwa rolnego, ka
żdej szkoły i placówki na

Depesze gratulacyjne 
do J. Cyrankiewicza 
i P. Jaroszewicza
WARSZAWA (PAP). Prze

wodniczący Rady Państwa Jó
zef Cyrankiewicz otrzymał dal 
sze depesze z gratulacjami i 
życzeniami z okazji objęcia 
urzędu, od prezydenta Stanów 
Zjednoczonych Ameryki Ri
charda Nixona, prezydenta Re 
publiki Gwinei Ahmeda SekoU 
Toure, prezydenta Ludowej Re 
publiki Konga Mariana Ngou- 
abi oraz od gubernatora gene 
ralnego Cejlonu Williama Go- 
pallawa.

Na ręce przewodniczącego 
Rady Państwa Józefa Cyran
kiewicza i prezesa Rady Mi
nistrów Piotra Jaroszewicza 
wpłynęła depesza z gratulacja 
mi z okazji powołania ich na 
te stanowiska, od przewodni
czącego Komitetu Centralnego 
Patriotycznego Frontu Laosu 
ks. Soupbanouvonga.

Prezes Rady Ministrów Piotr 
Jaroszewicz otrzvmal telegram 
gratulacyjny z okazji objęcia 
tego urzędu, od premiera Cej 
łonu pani Bandaranaike.

—m—

Delegacja WP 
u E. Gierka

WARSZAWA (PAP). — 
31 ubm. I sekretarz KC 
PZPR Edward Gierek oraz 
członkowie Biura Politycz
nego i sekretarze KC — 
Edward Babiuch 5 Mieczy
sław Moczar przyjęli dele- 
gacię Wojska Polskiego z 
ministrem obrony narodo
wej gen. broni Wojciechem 
Jaruzelskim i wicemini
strem obrony narodowej 
szefem GZP gen. dywizji 
Józefom Urbanowiczem. 
W skład delegacji weszli 
przedstawi ciele wszystkich 
rodzajów sił zbroinych.

Minister obrony narodo
wej zameldował I sekreta- 
-zowi KC PZPR o dorobku 
sił zbroinych w dziedzinie 
umacniania zdolności obro
nnej Polski Ludowej, o ich 
głebokiei ideowej i patrio
tycznej więzi z nartią i wła 
dza ludowa i oddaniu na
szemu buduiacemu socia- 
Hzm narodowi. Gen. Jaru
zelski przekazał Edwardo
wi Gierkowi w imieniu 
wszystkich żołnierzy WP 
serdeczne życzenia nowo-

i Komunikat Rady Ministrów
w sprawie podwyżki
najniższych płac

(czyta) na str. 3) |

Edward Gierek
u warszawskich hutników

WARSZAWA (PAP). W 
ostatni dzień starego roku, 
31 grudnia załogę Huty 
„Warszawa” odwiedził I 
sekretarz KC PZPR Ed
ward Gierek w towarzys
twie zastępcy członka Biu 
ra Politycznego KC, I se
kretarza KW PZPR — Jó
zefa Kępy, ministra prze
mysłu ciężkiego Włodzi
mierza Lejczaka i wicemi
nistra tego resortu Ry
szarda Trzcionki. Po zwie
dzeniu huty, w czasie któ
rego E. Gierek przepro
wadził z robotnikami bez
pośrednie i szczere rozmo
wy, goście spotkali się ? 
aktywem partyjnym, zwią 
zkowym, samorządu robot 
niczego i ZMS.

W czasie spotkania mel
dunek o zrealizowaniu czy 
nów produkcyjnych w 1970 
r. (142 min zł) i podjęciu 
— na apel partii —.no
wych zobowiązań przez Hu 
tę „Warszawa” złożył Zyg 
munt Grotowski, operator 
'.gniatacza.

Składającego meldunek 
;ak również członków de 
egacji z oddziałowych or 
ganizacji partyjnych po 
szczególnych wydziałów 
duty. Edward Gierek ser 
decznie uściskał. — Chcia

łem Wam podziękować za 
głębokie zaufanie, jakim 
darzycie Komitet Central
ny i Biuro Polityczne — 
powiedział I sekretarz KC. 
Wasze zobowiązania i Wa
sza praca jest elementem, 
który umacnia kierownic
two nartii w przekonaniu, 
że na załogę Huty „War
szawa” i w ogóle na klasę 
robotniczą naszej stolićy 
— kierownictwo partii mo
że liczyć. Traktując obec
ne spotkanie jako symbo
liczne spotkanie z całą 
Warszawą, chciałbym za 
Waszym pośrednictwem po 
dziękować również jej mie 
szkańeom za zaufanie —* 
jakim nas darzą, a rów
nocześnie zanewnić. iż bę- 
dyipmy się starać ze wszy 
9 Dokończenie na- str 2
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Ambasador Lankes 
persona non grata

BONN (PAP). Prezydent 
Uwinei Sekou Toure w liście 
■r/esłanym do prezydenta 
TRF Gustava Heinemanna za- 
•dał odwołania ambasadora 
RF w Gwini Lankesa.
Władze gwinejskie oskar- 

■•aia ambasadora Lankesa o 
współdziałanie w spisku kolo
nizatorów portugalskich prze
ciwko Gwinei.
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Dramatyczna akcja 
polskich ratowników
31 grudnia 1970 r. o go

dzinie 21 polskie radiosta
cje morskie „Gdynia-Ra- 
dio” i „GUM-Radio” ode
brały sygnały S. O. S. W 
odległości kilkudziesięciu 
mil na północny wschód 
od Helu na Bałtyku sta
nął w płomieniach statek 
bandery fińskiej „Ylwa” 
o nośności ok. 1 tys. ton z 
12-osobową załogą. Fińska 
radiostacja morska „Ren- 
ne-radio” zleciła natych
miast dalsze prowadzenie 
akcji „Gdyni-Radio”, która 
z kolei zaalarmowała za
łogę polskiego holownika 
„Jantar”, znajdującego się 
o 3,5 godziny drogi od 
miejsca wypadku.

Jak poinformował do
wódca „Jantara” kpt. W. 
Słocński, w kilka minut 
po otrzymaniu wiadomo
ści o pożarze, jednostka 
znajdowała się już w dro
dze na miejsce wypadku. 
Już z daleka statek fiński 
przypominał płonącą po
chodnię. Akcję ratunkową 
utrudniał sztorm. Rozpo
częto skomplikowane ma
newry, by zbliżyć się do 
płonącego statku na moż
liwie najbliższą odległość.

Do gaszenia pożaru przy 
stąpiono przy pomocy po
tężnych strumieni piany. 
Paliła się tylna część stat
ku znajdującego się pod 
balastem, głównie maszy
nownia. Paliła się również 
ropa. Na szczęście nie na
stąpiła eksplozja. Akcja 
trwała do godziny 6 rano. 
Jak się okazało, przed 
„Jantarem” na miejscu wy 
padku znalazł się statek 
radziecki, który zabrał ca
łą załogę odwożąc ją do 
Kłajpedy.

Gdy pożar ugaszono, dy

miący jeszcze statek fiń
ski holowano w kierunku 
brzegów polskich. O go
dzinie 16 1 stycznia br. u- 
dało się doprowadzić wy
palony statek na Zatokę 
Pucką. Dziś specjalne eki
py sprawdzą rozmiar 
szkód spowodowanych po
żarem na m/s „Ylwa”.

Pomoc kredytowa państwa
dla ludności wiejskiej i rzemiosła

WARSZAWA (PAP). Jak
informuje Ministerstwo Fi 
nansów, na pomoc kredy
tową dla ludności wiejskiej 
przeznacza się w br. 26,4 
mld zł, czyli o 1 200 min zł 
więcej niż udzielono w ub. 
roku. Najwyższy wzrost, bo

LONDYN (PAP). Jak donosi 
z Teheranu agencja Reutera, 
w środkowym Iranie wydarzy 
la się wielka katastrofa kole
jowa. Na budowanej linii ko
lejowej między miastami Isżi- 
hanem i Jazdem pociąg towa
rowy zderzy! się z pociągiem 
wiozącym robotników. Istnieją 
obawy, że 70 osób zginęło, a 
130 zostało rannych.

Edward Gierek gościem 
warszawskich hutników
• Dokończenie ze str. 1

stteieh sił poprawiać sytu
ację i przy Waszej pomo
cy kształtować właściwe 
normy w stosunkach mię
dzy partią, między władzą 
ludową a ludźmi pracy.

Będziemy się więc stara
li w jak najkrótszym cza
sie przedstawić naszemu 
narodowi perspektywę. Wi 
zję taką mamy. M. in. o- 
bok hutnictwa widzimy np. 
potrzebę rozwijania chemii, 
w tym gospodarczej, prze
mysłu lekkiego i to pod 
tym kątem przede wszyst
kim, aby zaopatrywał on 
lepiej nasz rynek. W dal
szej kolejności będziemy 
chcieli także tworzyć pod
stawy dla przyszłego po
ważniejszego rozwoju na
szej motoryzacji. Wydaje 
się również, że trzeba bę
dzie w najbliższym czasie 
dokonać koncentracji śród 
ków na budowę magistrali 
drogowych szybkiego ru
chu.

—- Będziemy przy tym 
pamiętać o podstawowym 
zadaniu — podkreślił I se 
kretarz KC, że socjalizm 
buduje się dla ludzi, że to 
wszystko czego dokonuje
my, ma służyć ludziom. 
Trzeba pamiętać o tym, że 
człowiek jest twórcą dóbr 
materialnych i że powi
nien być zarazem ich kon
sumentem. Będziemy się 
starali tak ustalić propor
cje w rozwoju poszczegól
nych gałęzi gospodarki, a- 
by cel ogólnogospodarcze
go rozwoju naszego kraju 
był sprzężony bezpośred

nio z celami służącymi na 
szemu społeczeństwu. Cho
dzi tu więc również o szu 
kanie możliwości zwiększę 
nia budownictwa mieszka 
niowego i stosowanie ta
kich metod, które pozwoli
łyby budować nie tylko ta 
niej, szybciej, ale równo
cześnie podnosić standard 
nowych mieszkań.

Na zakończenie Edward 
Gierek życzył mieszkań
com Warszawy, aby 1971 
rok i lata następne były 
pod każdym względem lep 
sze od roku, który koń
czymy.

0 6,5 proc. przewiduje się 
w zakresie kredytów inwe
stycyjnych, o 4,1 proc. zwię 
kszone będą kredyty obro
towe, a o 4,9 proc. kredyty 
na zakupy ratalne udziela
ne przez spółdzielnie osz
czędnościowo - pożyczko
we.

Pomoc kredytowa państwa 
odgrywać będzie istotną rolę 
w przezwyciężaniu trudności, 
które wystąpiły w ostatnich 
latach w naszym rolnictwie.

Kredyty inwestycyjne zosta
ną skierowane przede wszy
stkim do tych rejonów kraju
1 gospodarstw, które mają naj 
większe możliwości wzrostu 
produkcji — szczególnie zwie
rzęcej.

W związku z tym, w polity
ce kredytowej uprzywilejowa
ne będzie budownictwo gospo
darcze, a zwłaszcza inwentar
skie. Z pierwszeństwa w przy 
dziale kredytów korzystać też 
będą rolnicy gospodarujący na 
terenach zmeliorowanych. Od
powiednio zostają zwiększone 
środki kredytowe dla tych po 
wiatów, które najbardziej u- 
cierpialy na skutek powodzi, 
jakie wystąpiły w 1970 r. Dla 
rolników, którzy ponieśli stra
ty z tego powodu, niezależnie 
od odszkodowań PZU, zostało 
wprowadzone ulgowe oprocen
towanie kredytów w wysokoś
ci 1 proc. w stosunku rocz
nym.

Przewiduje się także odpo

wiednią pomoc kredytową dla 
rzemiosła, prywatnego przemy
słu, handlu i usług. Wypłaty 
dla tej grupy kredytobiorców 
wyniosą w 1971 r. 630 min zł. 
Spółdzielnie oszczędnościowo - 
- pożyczkowe, które udzielają 
tych kredytów zostały zobo
wiązane by w pierwszej 
kolejności wspierały tą po
mocą zakłady rzemieślni
cze i placówki świadczące 
usługi na rzecz gos
podarki rolnej, rzemieślników 
wykonujących bezpośrednio u- 
sługi dla ludności, przedsiębior 
stw'a produkujące materiały 
budowlane, głównie dla po
trzeb rolnictwa oraz przedsię
biorstwa i zakłady wytwarza
jące artykuły poszukiwane 
przez ludność.

Królowa Elżbieta II zaniepokojona 
zagrożeniem Wspólnoty Brytyjskiej
LONDYN (PAP). W swej o- 

kolicznościowej mowie z oka
zji Świąt Bożego Narodzenia 
królowa W. Brytanii, Elżbieta 
II, zwróciła się z szeroko roz
kolportowanym apelem o u- 
trzymanie Wspólnoty Brytyj
skiej, zagrożonej obecnie sil
nymi tendencjami odśrodkowy 
mi.

Apel ten skierowany został z 
okazji Świąt, lecz w dogod
nym momencie, na krótko 
przed zapowiedzianym spotka
niem w Singapurze szefów 
rządów krajów Commonweal- 
thu. Spotkanie to — o he w 
ogóle dojdzie do skutku — 
stać będzie pod znakiem gwal 
łownych kontrowersji spowo
dowanych zamiarem rządu bry 
tyjskiego wznowienia dostaw 
broni do Afryki południowej. 
Szereg krajów Commonweal- 
tliu widzi w tym zagrożenie 
suwerenności państwowej oraz 
nie ukrywa możliwości zgub
nych wprost następstw dla 
wspólnoty brytyjskiej. Niektó
rzy jej członkowie sugerują

nawet paradoksalny krok — 
usunięcie W. Brytanii z tej 
organizacji, o ile nie zmieni 
ona zamiaru sprzedaży broni 
reżimowi j>ołudniowo-afrykań- 
skiemu.

Drugą realną groźbą zary
sowującą się na horyzoncie 
stosunków między W. Bryta
nią a krajami Commonweal- 
thu jest sprawa ubiegania się 
przez Londyn o przyjęcie do 
wspólnego rynku. Jeśli bo
wiem W. Brytania zostanie 
członkiem EWG, wówczas obo 
wiązywać ją będą wszystkie 
obostrzenia i bariery w han
dlu z tak zwanymi trzecimi 
krajami, a więc także z kra
jami Commonwealthu. Nego
cjatorzy brytyjscy mówią o 
potrzebie uwzględnienia inte
resów krajów Wspólnoty Bry
tyjskiej, lecz głos w rokowa
niach należy nie tylko do Lon 
djmu, lecz także do Brukseli, 
która ma na uwadze przede 
wszystkim interesy sześciu 
państw EWG.
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Słaba postawa polskich skoczków
w Garmisch Parłenkirchen

GDANSK
„Świetlik”, „Gorlice”, „Wróż 

ka”, „Gdańsk”, „Podhale”, 
„Mazury”, „Marynarz Migała”, 
„Kpt. Ziółkowski”, „Słupsk”, 
„Lechistan II”, „Głogów”, 
„Grudziądz” — poi., „Calli 
Roy”, „Mago Fidelitis”, „El- 
pida” — grec., „Pleias” — 
liber., „Maenjodaro” — pakist., 
„Sifnos” — szw„ „Patria”, 
„Helena Husmann”, „Herold”, 
„Helena Waller”, „H. Haus- 
childt”, „Anke Pahl” — NRE, 
„Gullkrona” i „Pargasporl” — 
fiń., „Sunndalsfjord” — norw., 
„Pripiatles” i „Karlów” — 
radź., „Freyfaxi” — isl.

Po węgiel: „Narvi”, „Mar
kus”, „Malmvik” — fiń., „Su
wałki” i „Kopalnia Wirek” — 
pol., „Lavoro” — wl.

GDYNIA
„Konopnicka”, „Przyjaźń Na 

rodów”, „Pekin”, „Kpt. Kos
ko”, „Dziwożona”, „Janek 
Krasicki”, „Kochanowski”, 
„Traugutt”, „Mieszko I”, „He 
weliusz”, „Staszic”, „Wyspiań 
ski”, „Dęblin”, „Nimfa”, ’,Na 
łęczów”, „Liwiec”, „Chopin”, 
„Syrenka”, „Gliwice II”, „Che 
mik”, ,,Śniadecki”, „Kopalnia 
Bobrek”, „Świnoujście” — 
pol., „Stelios” i „Rio Plata”
— grec., „Hainig” — chiń.,
„Giani Zeta” — w!., „Utta
Freze” — NRF, „Ruchtarmą”
— radź., „Buenos. Aires” — 
szw., „Disarfcll” — isl., „Hek
tor” — norw.

Po węgiel: „Palladę” — wł„ 
„Yannis” — grec., „Gniezno”, 
„Malbork”, „Chrzanów”, „Tar 
nów”, „Piotrków Trybunal
ski” — poi., „Arkadia” — 
fiń., „Sormowskij 12” i „Lu- 
dowsres” — radź.

(czes.)

W drugim konkursie turnie
ju czterech skoczni rozegra
nym w Nowy Rok w Gar
misch Partenkirchen ponownie 
triumfował Norweg Mork. Po 
za nim w pierwszej dziesiąt
ce znalazło się jeszcze 4 Nor
wegów.

Niestety tym razem słabo 
wypadli reprezentanci Polski. 
Najlepszy wynik uzyskał z 
Polaków Ryszard Witkę zaj
mując 12 miejsce. Warto przy

Czechosłowacy 
najlepsi w Zakopanem

Około 15 tys. osób zgroma
dziło się w centrum Zakopa
nego na Równi Krupowej w 
ostatni dzień starego roku, 
aby oglądać 8 bieg sylwestro
wy o wielką nagrodę WKS 
Zakopane, redakcji „Przeglądu 
Sportowego” i „Żołnierza Wol 
ności”.

Niemal w ostatniej chwili 
zmieniła się w Zakopanem 
pogoda, nadszedł mróz, nawet 
zaświeciło słońce, toteż zdoła
no przygotować trasę, na któ
rej panowały bardzo dobre 
warunki.

Bieg rozpoczęły kobiety, któ
re miały okrążyć 3-krotnie 
Równię Krupową — dystans 
6 km.

Na starcie stawiła się cała 
reprezentacja CSRS w komple
cie z 7 biegaczką świata osta
tnich mistrzostw Eartosovą. 
Ona też zdecydowanie zwycię
żyła. Dwa następne miejsca 
zajęły również zawodniczki 
CSRS. Najlepsza z Polek, We
ronika Budna miała na trasie 
upadek i musiała się wyco
fać z konkurencji.

Mężczyźni biegli przez Rów
nię Krupową 6-krotnie, ma
jąc do pokonania dystans 
12 km.

Faworyt konkurencji, 4-krot- 
ny zwycięzca imprezy Józef 
Rysula nie potrafił się prze
bić przez gąszcz zawodników, 
straci! całkowicie rytm biegu 
i nie mógł już później nawią
zać kontaktu z czołówką. Bar
dzo dobrze spisywał się 20-let- 
ni Jan Staszel. Ten świetnie 
zbudowany zawodnik prowa
dził całą stawkę zawodników. 
Jak się później okazało, był 
to zasadniczy błąd taktycz
ny. Polak wyczerpał siły sa
motnym prowadzeniem, a gdy 
prz5'szło do rozstrzygnięcia 
wałki na ostatnich okrąże
niach, nie potrafił odeprzeć 
energicznego ataku rutynowa
nego i najlepszego obecnie 
biegacza CSRS Fajstavra, a 
następnie Wawrzyńca Gąsie
nicy. Fajstavr finiszował sa
motnie nie zagrożony przez 
nikogo.

W konkurencji drużynowej 
zespołów polskich, nieoczeki
wanie zwyciężył zakopiański 
Start, przed 6-krotnym tryum
fatorem biegu drużyną WKS 
Zakopane.

pomnieć, że ten 31-letni sko
czek nie jest objęty szkole
niem centralnym. Zdobywca 3 
miejsca w pierwszym konkur
sie Tadeusz Pawłusiak, został 
sklasyfikowany na 13 — 1*
miejscu. Stanisław Daniel-Gą- 
sienica, Józef Przybyła i Jan 
Bieniek zajęli dalekie lokaty.

Szósty reprezentant Polski 
19-letni Adam Krzysztofiak 
nie stanął na starcie, ponie
waż doznał — na szczęście 
niegroźnej — kontuzji w cza
sie czwartkowych treningów. 
Kierownictwo polskiej druży
ny zapowiada, że Krzysztofiak 
weźmie udział w 3 konkursie 
w Innsbrucku.

Po dwóch konkursach prowa 
dzi zdecydowanie Mork przed 
Czechoslowakami Raską i Hu- 
bacem. Z Polaków w pierw
szej dziesiątce na piątej po
zycji znajduje się Tadeusz Pa
wlus iak.

2 zwycięstwa 
polskich hokeistów 
w Bukareszcie

Młodzi polscy hokeiści W 
swym pierwszym występie w 
turnieju grupy „B” mistrzostw 
Europy juniorów w Buka
reszcie wygrali wysoko z Da
nią 8:2 (1:1, 3:0, 4:1).

W dalszym ciągu turnieju 
grupy „B” hokejowych mi
strzostw Europy juniorów re
prezentacja Polski wygrała 
wysoko z Bułgarią 12:2 (1:0, 
8:1, 3:1). W drugim spotkaniu 
Węgry zremisowały z Danią 
3:3 (1:0, 0:1, 2:2).

Polacy objęli prowadzenie w 
tabeli z 4 pkt., przed Rumu
nią — także 4 pkt., Danią — 
3 pkt., Węgrami — 1 pkt. i 
Bułgarią — 0 pkt. Dania i Buł
garia rozegrały już po 3 me
cze, podczas gdy pozostałe 
zespoły — po 2.

—@—

Shorter zwycięża 
w Sao Paulo

Tradycyjny bieg sylwe
strowy w Sao Paulo wy
grał Amerykanin Frank 
Shorter, uzyskując na tra
sie ok. 8 tys. m czas 24.27,4. 
Drugie miejsce zajął An
glik Trevor Wright — 
24.40,2, przed Meksykani
nem Pedro Miranda — 
24.45,0.

PRACA
OPIEKUNKA do 3-letniego 
dziecka potrzebna na stałe. 
Wrzeszcz, Biała 6/17, tel. 
41-25-93. G-20073

POMOC domowa bezwzglę
dnie uczciwa — solidna, 
potrzebna zaraz. Warunki 
dobre. Sopot, Wybickiego 
26. G-19966

Członkowi założycielowi Spółdzielni koleżance 
MARII ZIÓŁKOWSKIEJ serdeczne wyrazy współ
czucia z powodu śmierci

SYNA
JERZEGO

składają:
Rada Spółdzielni, Zarząd, Rada Zakładowa 
oraz pracownicy ze Spółdzielni Pracy 
im. M. Fornalskiej w Gdańsku.

K-21

Dnia 29. XII 1970 r. zmarł po krótkiej chorobie 
wieku lat 74

ś. t P-
PIOTR BARANOWICZ 

mgr inż.

Wyprowadzenie zwłok nastąpi dnia 2 stycznia 
1971 r. o godz. 15 z kaplicy cmentarnej w Sopocie.

O czym zawiadamiają pogrążeni w głębokim 
smutku

żona, dzieci, wnukowie i rodzina 
G-20238 _____________________

MATRYMONIALNE
WYTNIJ — zachowaj. Biu
ro Matrymonialne „Nep
tun” kojarzy małżeństwa 
od 1920 roku. Gdańsk, Śnią 
deckich. G-19939

MOTORYZACYJNE
„NYSĘ” — towos, sprze
dam. Kwidzyn, tel. 35-54.

P-1074

Wszystkim za okazane 
współczucie z powodu 
zgonu ukochanego męża 
i ojca

i. t P.
EDMUNDA WĘSIORY

serdeczne podziękowanie 
składają

żona i dzieci 
G-2018G _________

Dnia 29 grudnia 1970 r. zmarła intendetka Szkoły 
Podstawowej nr 64 w Gdańsku-Wrzeszczu

HELENA KOPRAS
W Zmarłej tracimy sumiennego i wartościowego 

pracownika oraz dobrą koleżankę.
Wyrazy głębokiego współczucia siostrze i rodzime 

składają
Kierowmictwo Szkoły Podstawowej nr 64, 
Komitet Rodzicielski, pracownicy szkoły, 
nauczyciele i młodzież szkolna.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 2. I 1971 r. o go
dzinie 14 na cmentarzu w Oliwie. G-20

W dniu 28. XII 1970 r. zmarł, przeżywszy lat 75 
po długotrwałej i ciężkiej chorobie

ś. t P.

Gracjan Adam Zatorski
emerytowany pracownik skarbowości

Nabożeństwo żałobne odbędzie się dnia 2. I 
1971 r. o godz. 3.30 w kościele Św. Krzyża we 
Wrzeszczu, po czym nastąpi pogrzeb na cmentarzu 
Centralnym Srebrzysko o godz. 13.

O czym zawiadają w głębokim bólu

żona, syn, synowa i rodzina
G-20179

Wszystkim, którzy wzię
li udział w uroczystoś
ciach żałobnych najdroż
szego męża, tatusia i 
dziadka

Walentego
Bednarka

serdeczne podziękowania 
składa

rodzina
G-20143

UWAGA, UŻYTKOWNICY SAMOCHODÓW!
STACJA OBSŁUGI TOS NR 6 
w Oliwie, al. Grunwaldzka 339, tel. 52-02-31

PRZYJMUJE DO NAPRAWY SAMOCHODY
marki „Warszawa”, „Żuk”, „Nysa” — pick-up 1 „Syrena” 
w zakresie prac podwoziowych i silnikowych z krótkim termi
nem wykonania.
Ponadto wykonujemy naprawy główne samochodów marki 
„Nysa” i „Żuk.

K-35

Srebro
-złom

kupują sklepy 

„ARS CHRISTIANA” 
Gdańsk,

ul. Szeroka 26 
Gdynia,

ul. 10 Lutego 25

LOKALE

Kol. FRANCISZKOWI 
PIETRZELI

z powodu śmierci syna

Mariana
wyrazy głębokiego współ
czucia składają:

Zarząd, Rada Spół
dzielni, POP, kole
żanki i koledzy z 
ESP „Lutria” /

K-22

MANSARDOWY pokój Z ku 
chnią (ślepa) w górnym So 
pocie (istnieje możliwość 
powiększenia powierzchni 
użytkowej) zamienię na sa
modzielną kawalerkę. Ofer
ty Biuro Ogłoszeń Gdańsk 
pod G-20148.

ZAMIENIĘ mieszkanie M-4, 
garaż — Przymorze, blisko 
kolejki na podobne Gdynia 
— Sopot. Telefon 52-46-85.

G-19792

NIERUCHOMOŚCI
DOM 5 pokoi, z ogrodem, 
garażem w centrum Wrze
szcza, sprzedam. Zastępcze 
mieszkanie 3-pokojowe z 
wygodami, wydzielone ko
nieczne. Oferty Biuro Ogło
szeń Gdańsk pod G-20115.

nauka

UDZIELAM korepetycji z 
języka polskiego. Telefon 
52-04-13 do 16.___ G-20024
POLSKIE Towarzystwo Eko 
nomiczne w Gdańsku or
ganizuje kurs przygotowaw 
ozy na wydziały ekonomi
czne Uniwersytetu Gdań
skiego. Informacje i zapi 
sy tel. 31-54-61. G-20002

DZIAŁKĘ ogrodniczą 2 ha, 
budynek do wykończenia, 
może być dwurodzinny, in
ne pomieszczenia, 450 m 
inspekta w Gdym-Chyloni, 
sprzedam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Gdańsk pod 
G-20030.
SOPOT, pół willi, ogród 
garaż, telefon, sprzedam. W 
rozliczeniu przyjmę dwupo 
kojowe mieszkanie, wygo
dy, wydzielone. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń Gdańsk pod 
G-20082.

ROZPOCZYNAMY zaięcia 
na kursach na tytuł mi
strza i robotnika wykwali
fikowanego (czeladnik) w 
specjalnościach mechanicz
no-elektrycznych — spawa
nia gazowego i elektrycz
nego (na uprawnienia),. pa
laczy kotłów wysoko i ni- 
skoprężnych, kierowców 
wózków elektrycznych . i 
sztaplarek. We wszystkich 
zawodach przyjmujemy do
datkowe zapisy. WZS 
.Oświata”, Wrzeszcz, Wa

ryńskiego 4, tel. 41-21-82.^

DR DZIEWANOWSKI, sór-
ne, weneryczne, Gdańsk, 
Św. Ducha 25/27, telefon 
31-63-83. G-20131

DR Z. KRAJEWSKI, skór
ne, weneryczne, Wrzeszcz» 
Grunwaldzka 24, telefon 
41-06-47. G-20144

W dniu 30 grudnia 1970 r. odszedł na zawsze 
opatrzony św. Sakramentami

Witold Polikowski
Msza św. żałobna odbędzie się 2 stycznia 1971 r. 

o godz. 13.30 w kościele św. Franciszka na Siedl
cach po czym o godz. 14 nastąpi wyprowadzenie 
drogich nam zwłok na cmentarz parafialny.

O czym zawiadamiają pogrążeni w głębokim 
smutku

córki, zięciowie, rodzina.

różne

ZAKŁAD fotograficzny wy 
koninie fotografie pamiąt
kowe na porcelanie do 
pomników. Gdynia, Mści
woja 3.    S-R333
POGOTOWIE tel ew i zy j ne, 
tel. 51-41-47. G-19049

lekarskie

DR KRAJEWSKI Stanisław 
— skórne, weneryczne, 
Wrzeszcz, Marchlewskiego 
12, obok dworca, telefon 
41-06-97. G-19634

PRACOWNICY POSZUKIWANI
Zakład Eksportowo-Importowy Oddział w Gdańsku 
w Nowym Porcie, ul. Bugaj 5 (dojście od ul. Szkol
nej), zatrudni natychmiast ze skierowaniem z Wy
działu Zatrudnienia 3 mechaników konserwatorów 
urządzeń chłodniczych o*raz 2 palaczy kotłów wysoko 
prężnych. Warunki pracy i płacy do omówienia na 
miejscu. K-20

Wojewódzka Spółdzielnia Transportu Wiejskiego w 
Gdańsku-Omni, ul. Jedności Robotniczej 29, zatrud
ni zaraz: kierownika działu ekonomiczno-organizacyj
nego — wymagane wykształcenie wyższe ekonomiczna
0 kierunku transportowym oraz staż pracy; starszego 
inspektora ubezpieczeń i szkód, wymagane wykształ
cenie średnie i praktyka na tym stanowisku. K-8124

Gdańskie Zakłady Nawozów Fosforowych w Gdańsku, 
ul. Kujawska 2 (dojazd autobusem 138 z placu 1 Ma
ja), zatrudnią zaraz: kierownika działu zatrudnienia
1 płac z wyższym wykształceniem ekonomicznym i 5-
letnią praktyką lub średnim i 10-letnią praktyką? 
inżyniera budownictwa łądow'ego lub instalacji sani
tarnych z 6-letnią praktyką; 3 inżynierów mechani
ków lub techników mechaników z 6-letnią praktyką? 
ślusarzy remontowych; spawaczy uniwersalnych z 
uprawnie-'ami UDT: przetokowych z uprawnieniami 
kolejowymi. Informacji w sprawie zatrudnienia i wy
nagrodzenia udziela dział kadr i szkolenia — telefon 
31-05-91 lub 43-82-50. K-8128

ZARZĄD PORTE GDYNI A zatrudni natvehmlast: stra
żników-wartowników do straży portowej, kierowników 
barek oraz marynarzy posiadających uprawnienia 
GUM. Warunki pracy i płacy wig zbiorowego układu 
pracy dla pracowników zatrudnionych w portach mor
skich. Dla zamiejscowych strażników spoza trójmia
sta, którzy nie mają możliwości dojazdu, zapewniamy 
zakwaterowanie w hotelu robotniczym lub na kwa
terach prywatnych. Zgłoszenia do pracy przyimujs 
dział kadr 1 szkolenia zawodowego Zarządu Portu 
Gdynia, ul. Rotterdamska 9 pokój 15. Przy zgłoszeniu 
należy przedłożyć: skierowanie z Wydziału Zatrudnie
nia Prez. MRN w Gdyni, świadectwo pracy, podanie» 
życiorys, dowód osobisty, książeczkę wojskową, legi
tymację ubezpieczeniową wraz z aktualnymi wpisa
mi. K-7877

Gminna Spółdzielnia Sopomoc Chłopska” w Kolbu
dach, zatrudni kierownika sklepu art. gosp. dom. w 
Przywidzu o dwuosobowej obsłudze, kierownika ad
ministracyjno-gospodarczego ze znajomością spraw 
bihp i p.-poż.; stolarza, elektryka, kierownika inwe
stycji, kierownika sekcji ekonomicznej. Warunki pra
cy i płacy do omówienia na miejscu. K-8122

Biuro Projektowo-Technologicznp Morskich Stoczni 
Remontowych zatrudni zaraz maszynistkę ze znajo
mością iezyka rosyjskiego i biegle piszącą w tym ję- 
zyku. Zgłoszenia tviko ze skierowaniem z Urzędu Za- 
trudnienia i książeczką ubezp. społ. z aktualnymi wpi
sami. Zgłoszenia przyjmuje codziennie w godzinach od 
7.00-9.00 dział kadr — Gdańsk, ul. Wały Piastowskie 
24, pokój nr 16. K-787S

DZIENNIK BAŁTYCKI”, Gdańsk Targ Drzewny 3-7. 
NY: centrala — 31-50-41, sekretariat redakcji 31-35-

TELEFO- 
dzlał miej-

inne działy łączy

Ogłoszeń: Gdańsk, Targ Drzewny 3-7, tel. 31-35-80 oraz Gdynia ul. Świę
tojańska 5-7, telefon 21-64-72 ■ ODDZIAŁ REDAKCJI W ELBLĄGU ul. 
Grunwaldzka 31, telefon 20-95 ■ pismo redaguje KOLEGIUM
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Zapraszamy do dyskusji
Rozmowa

z pracownikami
„Hydrostem“

Z robotnikami „Hydro- 
steru”, ludźmi róż
nych zawodów i w 

różnym wieku rozmawia
my o wydarzeniach, które 
wstrząsnęły opinią społe
czną Wybrzeża i całego 
kraju. A że wkraczamy w 
Nowy Rok, więc też o per
spektywach — tych najbli 
ższych i tych bardziej od
ległych. Dziś po upływie 
kilkunastu dni moi rozmó
wcy patrzą na fakty i zda
rzenia bardziej spokojnie, 
oceniają je rzeczowo, wy
suwają konkretne wnioski.

Przy tym wszyscy zgod
nie stwierdzają, że bezpoś
rednią przyczyną wystą
pień robotniczych były 
problemy ekonomiczne stop 
niowo nawarstwiające się 
od lat, a za przysłowiowy 
zapłon posłużyła podwyżka 
cen na artykuły spożyw
cze.

— Dlaczego tak niespo
dzianie? Dlaczego właśnie 
u progu świąt? Dlaczego w 
tej zasadniczej dla wszyst
kich sprawie nie było żad
nej dyskusji? — oto pyta
nia, na które szukaliśmy 
odpowiedzi w tych dniach 
— mamią.

— Cześć załogi solidar- 
'nościowo poparła wystąpię

Pomoc 
w nawigacji
Warszawskie Zakłady Ra 

diowe „Rawar” zademon
strowały ostatnio nowe o- 
siągnięcie swych projek
tantów: jest to stacja na
wigacyjna zbudowana w o_ 
parciu o układ tranzystoro 
wy. Dzięki temu stacja po 
siada małe gabaryty: dla 
przykładu waga nadajnika 
wynosi tylko 24 kilogramy. 
Newski stacja nawigacyjna 
jest szczególnie przydatna 
dla żeglugi w ciężkich wa
runkach, np. w ciasnych 
przejściach, kanałach itp. 

-----©-----

Laser w rękach 
rolników...
Jak się okazuje, lasery 

znajdują zastosowanie rów 
nież w rolnictwie: napro
mieniowane spójną wiąz
ką światła nasiona niektó
rych roślin kiełkują znacz 
nie szybciej. Uczeni tłu
maczą to tym, że energia 
promieniowania niszczy 
wierzchnią warstwę nasion, 
ułatwiając w ten sposób 
kiełkowanie. Dużą rolę 
przypisuje się również od
powiedniemu doborowi la
serowego światła. Naukow 
cy spodziewają się, że la
ser stanie się w przyszłoś
ci poważnym środkiem w 
walce o zwiększenie plo
nów.

• Dokończenie ze str. 1
Z przemówienia Edwarda Gierka wynikają okreś

lone zadania dla partii, dla aparatu władzy, lecz 
także dla nas wszystkich niezależnie od tego gdzie 
pracujemy i jakie pełnimy funkcje. Praca, two
rzenie nowych dóbr materialnych jest naszym naj
pilniejszym obowiązkiem wobec Ojczyzny, jest ko
niecznością warunkującą dalszy rozwój naszego 
kraju i stopy życiowej ludzi pracy.

To co stworzyliśmy w naszym kraju w ciągu mi
nionych lat władzy ludowej dowodzi, że potrafimy 
dźwigać nasz kraj ku górze. Teraz chodzi o to, by 
dźwigać go szybciej, wykorzystując ku temu wszy
stkie nasze zdolności i umiejętności, cały nasz ta
lent. Pracować — nie znaczy jednak robić coś na 
ślepo. Trzeba się krytycznie przyglądać temu co ro
bimy, przy czym krytycznie znaczy tu po gospodar- 
sku — w dużym stopniu samodzielnie, ale myśleć 
trzeba nie tylko o sobie, lecz i o kraju. Dla takie
go krytycznego spojrzenia redakcja „Dziennika Bał
tyckiego” pragnie otworzyć swoje lamy. Chodzi o 
to, aby śmiało i szczerze wypowiadali się na nich 
nasi Czytelnicy w swoich sprawach osobistych, za
kładowych, publicznych. Żeby ujawniali zjawiska 
ujemne hamując rozwój naszego kraju, żeby wska
zywali na to, co godne jest upowszechnienia.

Naszą dyskusję otwieramy rozmowami przeprowa
dzonymi w „Hydrosterze”. Zdaniem redakcji niektó
re ze spraw poruszonych w toku tej rozmowy wy
magają komentarza, inne zaś — polemiki, nie czy
nimy tego jednak w przekonaniu, że Czytelnicy sa
mi ustosunkują się do poruszonych problemów, któ
re — jak nam się wydaje — nurtują także załogi 
innych zakładów pracy.

A więc? Czekamy na listy, albo na zaproszenie 
do rozmowy.

nia stoczniowców i wyru
szyła do miasta. Jednak 
po dwu godzinach wróciła 
do zakładu. Na zmianę 
decyzji wpłynęły wydarzę 
nia, których miejscem sta
ło się śródmieście.

— Nie mieliśmy nic 
wspólnego z wyczynami 
rozbrabiaczy, a w tym dłu
gowłosej młodzieży, którą 
nie wiadomo dlaczego wszy 
scy tak hołubili i hołu
bią.

Mają też robotnicy „Hy- 
drosteru” swoje wewnętrz
ne problemy, które w ten 
czy inny sposób wiążą się 
z ogólną sytuacją ekono
miczną kraju. Widzą oni 
potrzebę polepszenia orga
nizacji pracy, wprowadze
nia postępu technicznego, 
tego prawdziwego, a nie 
na papierze, modernizacji 
lub zamiany przestarza
łych urządzeń, usprawnie
nia procesu technologicz
nego, zapewnienia równo
miernej pracy wydziałów 
i oddziałów oraz pełnego 
obciążenia poszczególnych 
osób.

— Chcemy pracować wy 
dajnie przez osiem godzin. 
Dzięki tej pracy chcemy 
zapewnić naszym rodzi
nom znośny byt — twier
dzi jeden z rozmówców, a 
inni skwapliwie mu pota
kują.

— Nie chcemy po dniu 
wytężonej pracy szukać na 
uboczu dodatkowego zarób 
ku, by związać koniec z 
końcem.

— Dawno mówiliśmy o 
tych sprawach, obiecano 
nam je załatwić, ale obiet
nic nie dotrzymano. To 
powoduje rozgoryczenie. 
Pracują od 20 lat na tej 
samej obrabiarce, która już 
się zestarzała technicznie, 
wyeksploatowała, a tym
czasem wymagania jakoś
ciowe rosną. Zarabiam „na

czysto” 2800 — 2900 zł, a 
jest nas czworo.

Inni uzupełniają, że tak
że na ich stanowiskach 
zmiany od lat nie zaszły, a 
normy wzrosły.

Wiele wysuniętych przez 
robotników spraw dotyczą
cych organizacji pracy, 
bihp, normowania itp. na 
pewno można i trzeba roz
wiązać siłami przedsiębior
stwa, inne z kolei wyma
gają decyzji jednostek nad
rzędnych, zwłaszcza Zjed
noczenia Przemysłu Okrę
towego, Ministerstwa Prze
myślu Maszynowego, Ko
mitetu Pracy i Płac.

Z wieloma postulatami 
robotników zgadzają się 
również sekretarz Korńite- 
tu Zakładowego Czesław 
Jaroński oraz dyrektor na
czelny „Hydrosteru” Stani

sław Syska. Widzą oni 
problem szerzej przez pry
zmat całego zakładu. Po
wstałe trudności tłumaczą 
m. in. jednostkową, mało- 
seryjną produkcją, wielką 
ilością wprowadzanych pro 
totypów, trudnościami w 
odbiorze gotowych wyro
bów, niemożliwością więk
szego wyprzedzenia produk 
cji w toku i zrównoważe
nia przez to pracy poszcze
gólnych działów i odcin
ków. Kilka postulatów już 
się realizuje.

Jak gdyby w uzupełnie
nie tych stwierdzeń robot
nicy dodają:

— Odpowiednie ustawie
nie pracy już w roku 1971 
zwiększyłoby wydajność 
pracy, usprawniło działal
ność przedsiębiorstwa, po
prawiło naszą sytuację ma
terialną.

Tymczasem robotnikom 
nie wytłumaczono jeszcze 
dotychczas należycie nowe
go systemu bodźców ekono 
micznych. Nie wytłumaczo
no też dlaczego nie zamie
rza się wypłacać zarobków 
za przekroczenie norm po
wyżej 120 proc.

Mimo tych kłopotów ro
botnicy wierzą w przysz
łość, udzielają dużego kre
dytu zaufania nowemu kie 
rownictwu partii.

— Wierzymy, że nowe 
kierownictwo szybko żabie 
rze się do uporządkowania 
trudnej sytuacji ekonomi
cznej. Liczymy też, że zo
stanie zadzierzgnięta ścisła 
więź z robotnikami, z lud
nością na wszystkich szcze
blach. Powinny intereso
wać się naszym życiem i 
ADM i rady narodowe oraz 
organizacje społeczne wszy 
stkich szczebli.

To są te najważniejsze 
problemy poruszone w 
trakcie długiej i szczerej 
dyskusji. Mówiono też o 
innych, mniej lub bardziej 
uzasadnionych, które tak
że wymagają rozważenia. 
Jedynie brak miejsca nie 
pozwala na ich szczegóło
we omówienie.

E. M.

Komunikat Rady M
Rada Ministrów i Pre

zydium Centralnej Rady 
Związków Zawodowych na 
wspólnym posiedzeniu pod 
jęły uchwałę w sprawie 
podwyżki najniższych płac, 
wprowadzenia dodatków 
do płac dla niektórych 
grup pracowników, pod
wyżki zasiłków rodzinnych 
oraz niektórych emerytur 
i rent.

Uchwała realizuje decy
zję VII Plenum KC PZPR 
i zapowiedź I sekretarza 
KC PZPR towarzysza Ed
warda Gierka, dotyczącą 
polepszenia sytuacji mate
rialnej pracowników i ren
cistów o niskich docho
dach, którzy najbardziej 
odczuli skutki zmiany cen 
ze względu na duży udział 
wydatków na żywność w 
ich budżetach domowych.

Rząd przeznaczył na ten 
cel — 7,4 mld złotych.

W uchwale ustalono 
taki podział tej kwoty, aby 
skorzystały z niej rodziny 
i osoby o niskich zarob
kach i dochodach, zwła
szcza rodziny wielodzietne.

Propozycje w tym zakre 
sie opracowane wstępnie 
przez rząd i Centralną 
Radę Związków Zawodo
wych, poddane zostały dy
skusji w 106 zakładach 
pracy różnych gałęzi go
spodarki narodowej. W wy 
niku tej dyskusji zwięk
szono kwoty na poprawę 
położenia materialnego ro
dzin wielodzietnych, osią
gających niższe dochody.

Wspólna uchwała Rady 
Ministrów i CRZZ zawiera 
następujące postanowienia:

PODWYŻSZENIE
NAJNIŻSZYCH PŁAC
Najniższe wynagrodze

nie, wynoszące obecnie 
850 zł, zostaje podwyższo 
ne do 1000 zł miesięcznie. 
Do kwoty 1000 zł wyrów
nane zostaną również wy
nagrodzenia wyższe niż 
850 zł, przy czym pracow
nicy, których zarobek wy 
nosi od 910 do 1000 zł o- 
trzymują podwyżkę w wy 
sokości 90 zł.

Przez wiele lat węzeł komunikacyjny przy Bramie Portowej w Szczecinie nosił nie
chlubne miano Bramy Korkowej. Nazwa ta przylgnęła z uwagi na ciągłe zatory i utrud 
nienia, jakie napotykała komunikacja miejska w tym miejscu. Ostatnio zakończono tu 
przebudowę układu komunikacyjnego i dzięki temu jest to najnowocześniejsze rozwiąza
nie w Szczecinie. Zastosowano sygnalizację i ruch trójfazowy, przebudowując przedtem 
odpowiednio poszczególne ulice zbiegające się przy Bramie Portowej.

Na zdjęciu: węzeł komunikacyjny przy Bramie Portowej. CAP — Witusz

STAŁE DODATKI
DO ZAROBKÓW

OD 1001 DO 2000 ZŁ
Pracownikom zarabiają

cym od 1001 do 1500 zł 
przyznane zostają miesię
czne dodatki w kwocie 80 
złotych, a zarabiającym od 
1501 do 1950 zł w kwocie 
50 zł.

Przy zarobkach ponad 
1950 zł przyznaje się do
datek wyrównujący zaro
bek do 2000 zł (nie mniej
szy jednak niż 30 zł).

Dodatki te przyznawane 
będą corocznie na pod
stawie przeciętnych za
robków z roku poprzed
niego i wypłacane przez 
cały rok następny w nie
zmienionej wysokości, nie
zależnie od poziomu za
robków osiąganych w po
szczególnych miesiącach da 
nego roku.

PODWYŻSZENIE 
ZASIŁKÓW 

RODZINNYCH 
I DODATKÓW 
RODZINNYCH 

DO EMERYTUR I RENT
W celu polepszenia sy

tuacji rodzin o stosunkowo 
niskich dochodach, uchwa
la przewiduje zwiększenie 
wysokości zasiłków rodzin 
nych. Z podwyższonych za 
siłków skorzystają rodziny 
pracownicze, w których 
dochód netto na członka 
nie przekracza 1000 zł mie 
sięcznie.

Pracownicy czerpiący, 
poza dochodami z pracy, 
dochody z gospodarstw 
rolnych otrzymują zwięk
szone zasiłki na dzieci, 
jeżeli powierzchnia ich 
gospodarstwa nie przekra
cza pół hektara.

W miejsce dotychczaso
wych wprowadza się nastę 
pujące podwyższone zasił
ki:
— na pierwsze dziecko — 

w wysokości 110 zł mie 
sięcznie (dotychczas 7Q 
złotych),

— na drugie dziecko — W 
wysokości 150 zł mie
sięcznie (dotychczas 105 
złotych),

— na trzecie dziecko w 
wysokości 190 zł mie
sięcznie (dotychczas 
135 zł),

— na czwarte dziecko w 
wysokości 210 zł mie
sięcznie (dotychczas 155 
złotych).

Przykładowo w rodzinie 
posiadającej dwoje dzie
ci dodatek wyniesie obec
nie 260 zł, zamiast 175 zł, 
a w rodzinie posiadającej 
troje dzieci 450 zł zamiast 
dotychczasowych 310 zł.

W rodzinach pracowni
czych o dochodach na 
członka rodziny do 1000 
zł miesięcznie podwyższa 
się również do kwoty 70 zł 
zasiłki rodzinne na nie
pracujące żony. Na takich 
samych zasadach podwyż
sza się także dodatki ro
dzinne na dzieci i żony 
emerytów i rencistów.

PODWYŻSZENIE 
NIEKTÓRYCH 

EMERYTUR I RENT

TŁUM. GABRIELA &OSTAMECKA

Stup nazywał się fakty
cznie Donald Brady. Stup 
to był jego przydomek i 
właściwie nikt nie wie
dział, skąd pochodzi. Do
nald Brady był w Los An
geles lokalnym reprezen
tantem agencji Kendall — 
siedziba główna: Nowy
York, Foley Square, 52 
district.

Ten zaś, który odezwał 
się do niego „Skręć na 
Santa Ana”, był to wyso
ki, szczupły typ: na oko 
— metr osiemdziesiąt dwa 
wzrostu i siedemdziesiąt 
sześć kilogramów wagi. 
Ubrany w błękitny pulo
wer, w buty z zamszu. Bia 
ła koszula i szary kra
wat. Szary, jak kolor jego 
oczu. Lat trzydzieści do 
czterdziestu, coś w tym ro

dzaju. Trudno określić 
Niezbyt przystojny. Nos 
orli, podbródek zbyt wy
sunięty do przodu. Na 
wychudłych policzkach 
dwie pionowe zmarszczki. 
Włosy czarne i krótkie. 
Oczy zbyt jasne, pod gę
stymi rzęsami. Dlatego wy 
glądał, jakby był ciągle 
nieobecny.

To właśnie był Steve 
Kennedy, współdyrektor 
agencji Kendall. „Ken” 
— od Kennedy, „Dali” — 
od Dalloway, Nancy Dal- 
loway, bardzo energicznej 
babki.

Takiej właśnie było trze 
ba, by kierować tak po
ważną agencją, jak Ken
dall.

Skończywszy uniwersy
tet, Steve Kennedy uczę

szczał na kursy specjalne 
i wstąpił do policji nowo
jorskiej w stopniu poru
cznika. I bardzo szybko 
podał się do dymisji, ni
gdy nie chcąc dokładnie 
uzasadnić przyczyn tej de 
cyzji. Założył agencję pry 
watną. W Stanach prywa
ciarz nie jest takim wie
cznie zaoranym safandułą 
jak w Europie. Towarzy
stwa ubezpieczeniowe, kom 
panie kolejowe, tysiąc in
nych poważnych instytu
cji posiada prywatną po
licję. A ta policja ma nie
malże takie same upraw
nienia, jak policja pań
stwowa. Nie licząc tego, że 
dobierają sobie personel na 
gaże. Steve Kennedy zaczął 
zatem pracować na włas
ne konto, kiedy spotkał 
Nancy Dalloway. Oryginał 
po pięćdziesiątce, z gruby
mi udanymi i siwymi wło
sami, zbudowana jak as 
pikowy, ale wyposażona w 
wyjątkowy mózg i poczu
cie humoru, raczej rzad
kie. W jaki sposób ta pa
ra zdecydowała się osta
tecznie zawiązać spółkę? 
Nikt tego nigdy nie doj

dzie. Ale starczyło niespeł
na dwóch lat, a prywat
na agencja Kendall wy
robiła sobie wyjątkową 
reputację, otworzyła filie 
w najważniejszych mia
stach kraju i postawiła na 
nogi sieć informatorów 
pierwszego kalibru. Tego 
rodzaju organizacja, rzecz 
jasna, pociąga za sobą po
ważne koszty. Tak więc 
agencja Kendall nigdy nie 
pracowała niżej stawki 
pięćset dolarów dziennie 
plus koszty. Była jednak 
skuteczna i panowała o 
niej opinia, że jeżeli po
dejmie się jakiejś sprawy 
doprowadzi ją do pomyśl
nego końca w terminie 
jak najkrótszym.

W przypadku W. S. L, 
nie było rzeczą łatwą skło 
nić Steve Kennedyego do 
przyjęcia sprawy.

Najpierw Jimmy Lamb 
zadzwonił do Nowego Jor
ku. Przedstawiwszy się 
zdołał przeprowadzić roz
mowę z Nancy Dalloway.

— Jimmy Lamb? — rze 
kła Nancy — zdaje mi się, 
że my się już znamy, pra
wda?

— Jestem przyjacielem 
Steve’a i zlecałem już wa
szej agencji pewne spra
wy w imieniu jednego z 
moich klientów — wyjaś
nił Jimmy Lamb.

— Właśnie, Jimmy, przy 
pominam sobie. I pański 
klient był zadowolony 
gdyż bez mrugnięcia o- 
kiem uregulował rachu
nek. Czym mogę panu słu
żyć?

— Aktualnie pracuję dla 
pewnego polityka i mam 
poważne kłopoty. Chciał
bym, żeby Steve wziął ca
łą sprawę w swoje ręce.

— Skąd pan dzwoni 
Jimmy.

— Z Los Angeles.
— A więc proponuję, 

żeby się pan zwrócił do 
naszego agenta w Los 
Angeles. Jest on absolut
nie kompetentny. Cennik 
ten sam. Nazywa się Do
nald Brady, kierownik 
naszej filii w Los Ange
les.

— Nie wątpię w kompe
tencje pana Brady, bardzo 
mi jednak na tym zależy, 
by Steve osobiście zajął 
się tą sprawą.

Podwyższone zostały o 
60 zł miesięcznie najniższe 
emerytury oraz najniższe 
renty inwalidzkie. Osobom 
pobierającym emerytury i 
renty inwalidzkie, nie prze 
kraczające 1500 zł, które 
mają na wyłącznym utrzy 
maniu współmałżonka przy 
znaje się dodatki miesięcz
ne w wysokości 60 zł.

Renty rodzinne ulegają 
podwyższę o 60 zł, jeżeli 
pobierane są one w kwo
cie do 840 zł miesięcznie. 
Natomiast renty w wyso
kości od 840 do 900 zł u- 
legają podwyższeniu do 
kwoty 900 zł, nie mniej niż 
o 30 zł.

• * •

Zasięg uchwały jest sze
roki. Podwyżką płac mini
malnych, dodatkami do 
płac dla pracowników o 
wynagrodzeniu od 1001 do 
2000 zł, podwyżką i do
datkami do rent rodzin
nych, inwalidzkich i naj
niższych emerytur — obję
tych zostało około 5,2 min 
osób. Podwyższone zasiłki 
rodzinne dotyczą około 4,7 
min dzieci.

Wszystkie podwyżki i dd 
datki przysługują począwć 
szy od 1 grudnia 1970 Ti

Uchwała stwierdza, żei 
uzyskanie podwyżek i do
datków nie ogranicza u- 
prawnień uzależnionych od 
wysokości zarobków lulsl 
dochodów, w szczególności 
takich, jak koi'zystanie zel 
stypendiów, mieszkań kwąl 
terunkowych, ulg w opła
tach za korzystanie z Uć 
rządzeń socjalnych i opięć 
kuńczo-wychowawczych.

Podwyżki zarobków nid 
podlegają podatkowi od 
wynagrodzeń i nie będą od 
nich pobierane składki na( 
fundusz emerytalny.

Rada Ministrów i CRZ2S 
uznały, że kwota wprowaj 
dzonych uchwałą podwy
żek zarobków, świadczeń! 
emerytalnych oraz zasil* 
ków rodzinnych wynoszą
ca 7,4 mld zł w stosunki! 
rocznym, w aktualnej sy
tuacji gospodarczej pań
stwa stanowi górną grani
cę wydatków, które mogą 
być przeznaczone na po
prawę sytuacji material
nej ludzi pracy.

Rada Ministrów zobowią 
zała resorty gospodarcze 
do wzmożenia wysiłków 
na rzecz dalszego wzrostu 
produkcji dla potrzeb ryn
ku, poprawy jej jakości 
oraz ogólnego wzrostu e- 
fektywności gospodarować 
nia i obniżki kosztów wlać 
snych.

Rada Ministrów zaleciła! 
także ministrom opraco
wanie programów, która 
by poprzez oszczędne go
spodarowanie środkami 
materiałowymi i finanso
wymi, a w szczególności 
przez efektywniejsze wyko 
rzystanie środków produtó 
cji, materiałów i surow
ców, doprowadziły dd 
wzrostu produkcji na rzecz 
eksportu i rynku. Potrzeb
ny jest — jak stwierdzono!
— dodatkowy wysiłek za
łóg wszystkich zakładów 
pracy, zjednoczeń i resor
tów dla wyprodukowaniu 
potrzebnych towarów po
nad zadania planu na 1971 
rok, co jest niezbędnym 
warunkiem zapewnienia 
równowagi rynkowej.

* * •

Na zakończenie wspól
nego posiedzenia Rady Mi
nistrów i Prezydium CRZZ
— premier Piotr Jarosze
wicz zwrócił się do obec
nych ministrów i działaczy] 
ruchu związkowego z proś 
bą o przekazanie wszyst
kim załogom pracowni
czym podziękowania zd 
poparcie polityki partii i 
rządu, co wyrażane jest 
zwłaszcza we wzmożonym' 
wysiłku produkcyjnym, w 
podejmowaniu zobowiązań! 
i inicjatyw służących dal
szemu rozwojowi naszej 
gospodarki.

Wszystko 
już było
Niespodziewanie wiele 

wynalazków, które znala
zły sobie miejsce w świeć 
cie techniki dopiero dziś, 
liczy sobie po kilkadzie* 
siąt i więcej lat. Ostatnio 
na przykład stwierdzono, 
że cyfrowe wskaźniki war
tości dla przyrządów po
miarowych zostały opaten 
towane już w roku 1891 
w Niemczech przez pewna 
go wynalazcę ze Szkocji.

„Wszędołaz11
Skonstruowany w An

glii pojazd „Wszędołaz” 
posiada cztery ogromna 
baloniaste koła o średni
cy blisko 2 metrów. Dzięki 
tym kołom machina jest 
zdolna do poruszania się 
Po nierównościach, bag
nach, a także po wodzie.

---- #-----
Maszyna sadzi las

Maszyna radziecka „Lić 
twa-25”, obsługiwana przez 
jednego tylko człowieka, 
sadzi w ciągu dnia robo-* 
czego las na powierzchni, 
którą bez tego urządzenia 
musiałoby zalesiać 250 wy 
kwalifikowanych robotni* 
ków,
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Skutki braku rozsądku
Różnie ludzie witają No

wy Rok, jednakże obyczaj 
by robić przy tym jak naj
więcej hałasu jest u nas 
permanentną tradycją. Jak 
osiągnąć możliwie najgłoś
niejszą detonację? Ludziom 
o usposobieniach łagodnych 
wystarczy huk wywołany 
otwarciem butelki szampa
na, inni szukają mocniej
szych wrażeń.

Chcemy tutaj słów kil
ka poświęcić tym „innym”. 
W minioną noc sylwestro
wą do Pogotowia Ratunko
wego we Wrzeszczu zgłosiło 
się 11 młodocianych pirote
chników, którym udzielo
no doraźnej pomocy chirur 
gicznej. Byli to młodzi lu
dzie w wieku od 7 (co sie- 
mioletni szkrab robił o 
północy na ulicy?) do 21 
lat, którzy posługując się 
różnego rodzaju materia
łem wybuchowym porani
li sobie ręce. Oto konkret
ne przykłady: 7-letni A. G. 
żarn. w Gdańsku doznał 
tany szarpanej dłoni lewej, 
posługując się petardą wła 
snej (?) konstrukcji, 13-let- 
ni W. C. zam. w Gdań
sku oparzył sobie dotkliwie 
lewą dłoń strzelając kor
kiem do korkowca przygo
towanym przez siebie, 17- 
-letni Z. T. zam. w Gdań
sku zranił prawą dłoń pe
tardą...

Szpital Miejski w Tcze
wie doniósł, że udzielił no
cą pomocy 19-letniemu Z. 
B., któremu petarda wy
buchła w ręku. Doznał on 
poważnych obrażeń pra
wej dłoni grożących trwa
łym kalectwem. W Mal
borku 17-letniemu J. P. 
eksplodował w ręku „włas
nego pomysłu” ładunek 
wybuchowy składający się 
z siarki i waty. Chłopiec 
doznał silnych poparzeń, 
zwłaszcza twarzy, grożą
cych utratą wzroku.

Wystarczy? Komentarz 
Bo tych wypadków jest

Zgubiono - znaleziono
W wieczór sylwestrowy (ok. 

godz. 18) ładując instrumenty 
muzyczne do taksówki na po
stoju przy ul. Gospody w 
Oliwie zapomniano instrumen
tu perkusyjnego — breku. (ta
lerze). Zrozpaczeni młodzi per 
kusiści proszą uczciwego zna
lazcę o zwrot instrumentu 
pod adresem: Pomorska 86 a
m. 29 po południu lub wiado
mość o tym gdzie można ode
brać. Ewentualnie prosimy o 
zatelefonowanie do Śmiało i 
Szczerze, tel, 31-20-62.

jednoznaczny: Nieodpowie
dzialność wyrostków nie 
zdających sobie zupełnie 
sprawy z niebezpie
czeństw zagrażających im 
i otoczeniu z jednej stro
ny, natomiast brak opieki 
i zainteresowania się tym 
co robią ich dzieci — ze 
strony rodziców. Główna 
wina spada bez wątpienia 
na opiekunów. Dopuszcza
nie do daleko posuniętej 
swobody kilkunastoletnich 
chłopców, puszczanie ich 
samopas, poczucie bezkar
ności wobec „dobrych” ro
dziców — dają opłakane 
nieraz wyniki. Tak było i 
nocą minionego Sylwestra.

(czes.)

Z sesji MRN w Sopocie

Gospodarskie przedsięwzięcia
PRZEDSTAWIONY na 

ostatniej sesji MRN 
w Sopocie przez prze 

wodn lezącego B. Robakow
skiego projekt planu gos
podarczego i budżetu na 
rok 1971 opracowany zo
stał w oparciu o istniejące 
wytyczne władz wojewódz
kich oraz ścisłą analizę 
najpilniejszych potrzeb mia 
sta we wszystkich dziedzi
nach jego życia. Projekt 
ten, jak podkreślali w dys
kusji radni, głęboko wywa

Losowanie nagród 
dla klientów .Eldomu

GDANSK, Opera, Baron cy
gański, g. 19. Teatr Wielki, 
Zemsta, g. 19. SOPOT, Kame
ralny, Piękne ogrody, g. 19. 
GDYNIA, Muzyczny, Opiekun 
mojej żony, g. 19.15,

Przez okrągły mie
siąc, od 15 listopada 
do 15 grudnia br. „El- 
dom” — przedsiębiorst
wo zaopatrujące nas w 
zmechanizowany sprzęt 
gospodarstwa domowe
go prowadziło w swych 
sklepach sprzedaż pre
miową. Każdy klient, 
który w wymienionym 
okresie nabył towar 
wartości nie niższej niż 
5 tys. zł otrzymywał 
specjalny paragon. Choć 
wszystkich klientów in
formowano co należy ro 
bić z paragonem, jak go 
wypełnić i gdzie prze
słać wiele osób zlekce
ważyło szansę zdoby
cia cennej nagrody.

A szkoda gdyż premie 
były bardzo atrakcyjne jak 
między innymi wirówka do 
soków „Malinka”, suszarka 
do włosów, czy maszynka 
do golenia, nie mówiąc 
o głównych nagrodach 
postaci pralki, froterki i 
odkurzacza.

Losowanie premii odby
ło się tuż przed Nowym 
Rokiem. Szczęśliwy los u 
śmiechnął się do p. Lidii 
Sławińskiej z Tczewa (ul. 
Sobieskiego 40), której 
przypadła pralka, froterkę 
zdobył p. Marian Dąbrow
ski z Oliwy (ul. Krzywo
ustego 27), a odkurzacz p. 
Edward Janów icz ze Sta
rogardu (ul. Wojska Pols
kiego 7).

Na zdjęciu moment loso
wania paragonów. Wycią
ga losy mały Jacek Kar
piński z Oliwy,

Fot. Wł. Nieżywiński

żony, uwzględnia kontynua 
cję wielu zadań inwesty
cyjnych planu centralnego 
i terenowego, a także bu
dowę zupełnie nowych o- 
biektów. Wśród tych pier
wszych znajduje się m. in. 
oddanie do użytku budyn
ku Wydziału Transportu 
UG, budowa ośrodka wy
poczynkowego „Zremb” o- 
raz rozbudowa ośrodka 
CRZZ. Wśród drugich — 
budowa nowego Domu 
Dziecka (przy ul. Kujaw
skiej), zakończenie wypo
sażenia Przychodni Miej
skiej i wreszcie — konty
nuacja prac przy budowie 
Łazienek Północnych, na 
co projekt przewiduje su
mę 3 711 tys. złotych.

Niezależnie od tego pro
jekt planu gospodarczego 
na rok 1971 obejmuje roz
budowę i modernizację 
„Sopotplastu”, dzięki cze
mu unowocześniona zosta
nie baza produkcyjna za
kładu, a tym samym na
stąpi ogromna poprawa wa 
runków pracy załogi.

Na uwagę zasługuje fakt, 
że w bieżącym roku mia
sto otrzyma aż 1711 izb, 
czyli 596 dodatkowych 
mieszkań, wybudowanych 
przez spółdzielczość. W tym 
roku powstanie też w oś
rodkach mieszkaniowych 
szereg tak zwanych o- 
biektów towarzyszących. 
Obok sklepów i placówek 
usługowych (jak np. pral
ni a samoobsługowa w Ka
miennym Potoku) osiedle 
„Przylesie” otrzyma włas
ną bibliotekę.

W gospodarce komunal
nej największe nakłady 
przewiduje się na kapital
ne remonty domów mie
szkalnych, większe niż w 
•oku ubiegłym o kilka mi
lionów Znacznie gorzej po 
traktowano dziedzinę re
montów urządzeń komu
nalnych. Suma przewidzia
na na ten cel jest w tym 
roku więcej niż o połowę 
niższa w stosunku do kosz 
tów zrealizowanych prac 
w roku 1970.

I . na tym temacie kon
centrowała się głównie dys 
kusja radnych oraz przed
stawiony przez Komisję 
Planowania Gospodarczego 
i Budżetu koreferat.

W bieżącym roku wejdą

Noworoczne rozmówki

do eksploatacji takie nowe 
obiekty komunalne, jak 
przepompownia, oczyszczał 
nia ścieków czy nowe uję
cie wodne. Wszystkie one 
wymagają dodatkowych na 
kładów na utrzymanie i 
amortyzację. To samo od
nosi się również do zieleni, 
oświetlenia (itp.), których 
co roku w mieście przyby
wa kosztem niemałych na
kładów. I one wymagać 
będą odpowiedniej konser
wacji. Tymczasem przewi
dziane na to wszystko śród 
ki są absolutnie niewystar
czające.

Przyznania większych 
środków wymaga również 
budowa Łazienek Północ
nych, ponieważ przewidzia 
ne 3 711 tysiące nie zabez
pieczą niestety zakończe
nia i oddania do użytku 
tej i tak mocno przedłuża
jącej się budowy. Należy 
uczynić wszystko, by o- 
biekt ten oddano w roku 
bieżącym. Dalsza zwłoka, 
jak podkreślano, byłaby 
sprzeczna z zasadami eko
nomiki. Postulowano rów
nież potrzebę zwiększenia 
sumy przeznaczonej na wy
posażenie przychodni zdro
wia.

Zbyt skromnie przedstawiają 
się również środki przewidzia
ne na oświatę i kulturę. Wia
domo na przykład, że w II 
kwartale br. „Przylesie” o- 
trzyma nową bibliotekę, ale 
brak jest funduszów na wypo
sażenie jej w meble i książki.

Zgodnie z podjętą na se
sji uchwałą Prezydium 
MRN w Sopocie winno wy 
stąpić o zwiększenie środ
ków do sumy 5 077 tysięcy 
złotych w aneksie dołączo
nym do zatwierdzonego de
cyzją radnych projektu pla 
nu gospodarczego i budże
tu. Miejmy nadzieję, że ze 
skutkiem.

Podjęta uchwala zawiera rów 
nież klauzulę, która przewidu
je wprowadzenie ewentualnych 
zmian zapowiedzianych przez 
władze centralne. Być może 
więc, że przedyskutowany już 
I zatwierdzony uchwalą se
sji projekt planu i budżetu u- 
legnie zmianie w trakcie rea
lizacji. Ale z pewnością, jak 
podkreślali radni, niezależnie 
od wszystkiego, pierwszorzę
dny wpływ na realizację pla
nów i zamierzeń miasta mieć 
będzie rzetelna praca i 
inicjatywa przedsiębiorstw, in 
stytucji i wszystkich miesz
kańców.

(ad)

— Czy to „913”?
— Tak. Informacja. Słu

cham.
— Dzień dobry, tu „Dzien

nik Bałtycki”, Chcieliśmy się 
dowiedzieć, czy również dzi
siaj mieszkańcy trójmiasta za
sypują Was pytaniami?

— Wprawdzie nie tak 
bardzo, jak podczas nocy 
sylwestrowej, ale i teraz 
abonenci pytają o: dyżury 
aptek, repertuar kin i te
atrów, no i o dyżurujące 
restauracje.

— W jakich godzinach pani 
dzisiaj pracuje?

— Od 14 do 21.
— Życzymy jak najmniej u- 

ciążliwych abonentów.
* * *

— Elektrownia?
— Łączę z pogotowiem. 
— Słucham, pogotowie

energetyczne.
— Ja nie w sprawie awarii. 

Chciałabym uzyskać informa
cje dla „Dziennika” jak prze
biega pana dyżur?

— Bardzo spokojnie. Po
za jednym zgłoszeniem o 
spadku napięcia w domku 
jednorodzinnym nikt z mie 
szkańców Gdańska na ra
zie nie zgłosił do nas żad
nej pretensji — odpowia
da dyżurujący w pogoto
wiu od godz. 6 do 18 RO
BERT KOT WIC KI,

* * •

— Dyżurny ruchu Gdańsk 
Główny, słucham.

— Tu „Dziennik Bałtycki”. 
Czy duży ruch dzisiaj na 
dworcu?

— Jestem na dyżurze od 
godz. 7. Rano pociągi elek
tryczne przyjeżdżały z Gdy 
ni prawie puste. Jedynie z 
pociągóio dalekobieżnych 
wysiadało w Gdańsku po 
kilkanaście osób.

— A jak pan spędził Sylwe
stra?

— Do godziny 22 byłem 
tutaj na dyżurze, od 22 do 
7 w domu i o 7 znowu do 
pracy. Sylwestra więc spę
dziłem w gronie najbliż

szych i po złożeniu sobiś 
życzeń natychmiast położy 
łem się spać. Czekała bo
wiem mnie służba. Takie 
jest już życie kolejarza.

* # *

— Pogotowie gazowe, słu 
cham.

— Prosimy o parę słów dla 
„Dziennika”.

— Jestem w pogotowiu 
od 6 do 14. Poza jednym 
zgłoszeni zu do tej pory 
nie było żadnych preten
sji do nas. Oby ifak było 
dalej.

— A Sylwestra gdzie pan 
spędził?

— W domu z rodziną.

0 tym wiedzieć
warto

MOSTiW w Gdańsku po
cząwszy od 3 bm. organizuje 
zawody saneczkowe dla dzie
ci i młodzieży na torze sa
neczkowym w Gdańsku na pl. 
Zebrań Ludowych. Początek 
o godz. 12. Dzieci poniżej 8 
lat mogą startować jedynie z 
opieką domową.

3 bm. mgr Al. Kunicka wy
głosi w Muzeum Pomors
kim w ramach niedzielnych 
spotkań o godz. 11 odczyt na 
temat „Fowizm i H. Matisse”.

— Międzymiastowa 2, słu4 
cham.

— Dzień dobry, Tu „Dzien
nik”. Czy abonenci odsypiają 
Sylwestra, czy też korzystają 
z waszych usług?

— W tej chwili ruch jest 
umiarkowany — odpowia
da KAZIMIERA ZALEW-i 
SKA.

— A jak było w ostatnią noc 
roku 1970?

— Ruch był bardzo du
ży, ale na ten temat coś 
więcej będzie mogła po^ 
wiedzieć koleżanka MAG
DALENA SAS, która mia
ła dyżur od godz. 21 do 8 
rano.

— Tę noc zaliczyć moż
na do najpracowitszych w 
roku. Mieliśmy mnóstwo 
pracy. Abonenci składali 
życzenia nov)oroczne i imię 
ninowe — bo przecież jest 
wielu solenizantów — Mie
czysławów — rodzinom i 
znajomym nie tylko w na
szym województwie, ale w 
całym kraju. Najwięcej roz 
mów zamawiano z War
szawą, Radomiem, Katowi
cami, Krakowem i Wrocła
wiem.

— Czy dużo było rozmów za
granicznych?

— Kilkadziesiąt. Do Zwią 
zku Radzieckiego, kon
kretnie do Leningradu, 
Murmańska i Wilna, do 
Londynu, Austrii, Francji, 
NRF, kilka rozmów do 
Włoch. Jeden z abonentów 
zamówił nawet rozmowę z 
Nowym Jorkiem.

— Dziękuję, powodzenia w 
roku 1971.

(H)

GDANSK, Leningrad, Jego
Wysokość Książę, NRD, od 
14 l„ g. 10; Spartakus, I i II 
część, USA, od 16 1„ g. 12, 
15.30, 19, Zbieg z Alcatraz, USA, 
Walet karowy, USA; Popieraj 
oie swego szeryfa, USA, 
godz. 22.30. Kameralne, Tomcio 
Paluch, USA, od 7 1., g. 15.30; 
Zamieńmy się mężami, USA, 
od 16 1., g. 17.30, 20. Kosmos, 
Mój przyjaciel delfin, USA, 
od 7 1., g. 16; Mózg, fr„ od 
14 ł„ g. 17.45, 20. Drukarz,
Topkapi, USA, od 16 1., g.
16.45, 19. Motlawa, Król Ma
ciuś I, poi., od 7 1., g. 15.45; 
Ruchomy cel, USA, od 16 1., 
g. 17.30, 19.45. Przyjaźń, Cztery 
damy i as, fr., od 18 1., g. 
17, 20. Gedania, Droga Brigitte, 
USA,, od 14 1„ g. 16; Piękno 
1 ból, jap., od 14 1., g. 18, 
20. Wrzos, niecz. Żak, Lokis, 
pol., od 14 1., g. 16, 18, 20. 
WRZESZCZ, Bajka, Czarna 
pantera, NRD, od 11 I., g. 10, 
12.30; Romantyczni, poi., od 
16 1„ g. 15, 17.30, 20. Znicz, 
Mózg, fr., od 14 1., g. 15.30,
17.45, 20. Tramwajarz, Dwoje 
na drodze, USA, od 16 1., g.
15.45, 18, 20.15. Zawisza, Za
wodowcy, USA, od 14 1„ g.
16.45, 19.15. OLIWA, Delfin,
Powrót rewolwerowca, USA, 
od 14 1., g. 15.45, 18, 20.15.

SOPOT, Polonia, Bitwa nad 
Neretwą, jug., od 14 1., g.
12.30, 16, 19.30.

GDYNIA, Warszawa, Kraina 
Wiecznej młodości, rum., od 
7 1., g. 11; Człowiek w pięk
nym krawacie, fr., od 16 1., 
g. 13.15, 15.30, 17.45, 20. Atlan
tic, Metro, ang., od 18 1., g. 
16, 18, 20. Popierajcie swego
szeryfa, USA; Zbieg z Alca
traz, USA; Shalakao, ang., 
godz. 22. Goplana, Noc gene
rałów, ang., od 16 1„ g. 10, 
13, 16, 19. ORŁOWO, Neptun. 
Największe widowisko świata, 
USA, od 11 1., g. 16; Abel, 
twój brat, poi.; od 11 l.i g. 
18, 20. OBŁUŻE, Marynarz,

Wi—I liii ■IMIIB———
Znaki na drodze, poi., od 14 
1„ g. 17, 19.15. GRABÓWEK,
Fala, Doczekać zmroku, USA, 
Od 16 1„ g. 15.30, 17.45 , 20.
CHYLONIA, Promień, Spryt
ny Piotr, bułg., od 9 1... g. 
15.45, 17.45; Znaki na drodze, 
poi., od 14 1., g. 20. RUMIA, 
Aurora, Człowiek w pięknym 
krawacie, fr., od 16 1., g. 18, 
20.

ELBLĄG, Syrana, Pogoń za 
Adamem,, poi., od 14 1. Świa
towid, Zamek pułapka, fr., od 
16 1. Orzeł, Obcy w domu, 
ang., od 18 1., g. 17.45, 20.
Promyk, Człowiek ucieka, 
ang., od 16 1., g. 19.

DZIERZGOŃ, Przyjaźń, Bit
wa o Anglię, ang., od 14 1.

GARDEJA, Wars, Polowanie 
na muchy, poi., od 18. 1.; 
Winnetou wrśód sępów, jug.j 
od 11 1.

KWIDZYN, Tęcza, Bajka o
mrozie czarodzieju, radź., od 
7 1.; Agent o dwóch twarzach, 
ang., od 16 1.

MALBORK, Capitol, Inwazja 
potworów, jap., od 11 1.

NOWY STAW, Jurand, Le
nin, karty życiorysu, radź., 
od 14 1.; Samotny jeździec,
USA, od 14 1.

NOWY DWÓR, Żuławy, Przy
Stanek komisariat, węg., od 
14 1.; Ostatni świadek, poi., od 
14 Ł

SZTUM, Powiśle, Spotkanie 
ze szpiegiem, poi., od 12 1.; 
Nie ma powrotu Johnny, pol., 
od 16 1. '

STARE POLE, Zachęta, Na
pad stulecia, ang., od 16 1.; 
Leśna symfonia, radź., od 7 1.

SWIBNO, Barkas, Wypadek, 
ang., od 18 I.*, Wielki wąż 
Chingachgook, NRD, od 11 1. 

TOLKMICKO, Korab, niecz.

GNIEW, Pionier, Znicz olim

pijski, poi., od 14 1.
HEL, Wicher, Powrót rewol

werowca, USA, od 14 1. 
JASTARNIA, Żeglarz, Nie

zdolny do służby liniowej, 
radź., od 11 1.; Nowy, poi., od 
14 1.

KARTUZY, Kaszub, Przygo
dy Tomka Sawyera, rum., od 
Tl 1.; Nie ma gwiazd w dżun
gli, peruW., od 16 1.

KOŚCIERZYNA, Rusałka,

KOLBUDY, Wyzwolenie,
Białe wilki, NRD, od 14 1.

LĘBORK, Fregata, Hombre, 
USA, od 14 1.

ŁEBA, Rybak, Paragon gola, 
poi., od li L ; Milion Tat przed 
naszą erą, ang., od 14 1.

PELPLIN, Wierzyca, Dzień 
oczyszczenia, poi., od 14 T.

PRUSZCZ, Krakus, Szarża 
Lekkiej . brygady, ang., od 16 1.

REDA,: Zacisze, Szkice war
szawskie, pól., od 16 1.; A to 
historia, USA, od 14 1.

RUMIA, Aurora, Człowiek w 
pięknym krawacie, fr„ od 16 1,

SKÓRCZ, Kociewie, Angelica 
i sułtan, fr„ od 16 1.

STAROGARD, Sokół, Jesień 
Cheyennów, USA, od 14 1.
Sputnik, Topkapi, USA, od 
16 1.

SKARSZEWY, Odrodzenie, 
Kłopoty z miłością, NRD, od 
14 1.

TCZEW, Wisła, Kobieta 1 
mężczyzna, fr., od 16 1.; Strzel 
by Apaczów, USA, od 11 1.

WŁADYSŁAWOWO, Albatros, 
Skradziony balon, czes., od 
11 1.; Krajobraz po bitwie,
poi., od 18 1.

WEJHEROWO, Świt, Brzezi
na, poi., od 16 1.

ŻUKOWO, Radunia, Album 
polski, poi., od 14 1.; Repu
blika Szkid, radź., od 16 L

sku ,ul. Długa 
całą dobę.

84/85 ezynna

DYŻURY NOCNE PEŁNIĄ:
GDANSK — apt. nr 106, ul. 

Długa Grobla 7; WRZESZCZ — 
apt. nr 71, al. Grunwaldzka 
126; OLIWA - apt. nr 17, ul 
Kaprów 4; SOPOT — apt. nr 
98, ul. Grunwaldzka 64; GDY
NIA — apt. nr 11, skwer Koś
ciuszki 22.

STAŁY DYŻUR PEŁNIĄ:
GDANSK — apt. nr 88, al. 

Zwycięstwa 49; STOGI — apt. 
nr 60, ul. Hoża 12; ORUNIA — 
apt. nr 21, ul. Jedności Ro
botniczej 111; ORŁOWO — apt. 
nr 20, ul. Bohaterów Stalin
gradu 66.

Ostry dyżur pełnią: Instytut 
Chirurgii AMG z Instytutem 
Chorób Wewnętrznych AM w 
Gdańsku, ul. Dębinki.

Wojewódzka Poradnia Cho
rób Wenerycznych w Odań-

SOBOTA
LOKALN»

12.27 Muzyka rozrywkowa, 
12.50 Koncert życzeń, 17.00 
Przegląd aktualności Wybrze
ża, 17.25 Koncert popołudnio
wy, 18.10 Felieton J. Michal
skiego.

PROGRAM II
9.00 Transkrypcje orkiestro

we, 9.35 Polskie tańce ludo
we, 9.55 Koncert rozrywkowy, 
11.25 Poranny koncert chopi
nowski, 15.00 Radiowa lista 
przebojów,. 15.50 O czym pi
sze prasa literacka? 19.31 Ma
tysiakowie, 20.01 Recital ty
godnia, 20.31 Samo życie, 21.11 
Wesoły kramik, 21.26 Melodie 
taneczne.

PROGRAM I
9.38 Koncert poranny, 10.29 

Tylko o zimie — koncert,
11.00 Koncert muzyki polskiej,
11.30 Koncert z nagrań ork. 
mandolinistów, 13.25 Rosyjskie 
pieśni i tańce ludowe, 13.40 
Rytmy i melodie dla wszyst
kich, 15.05 Godzina dla dziew
cząt i chłopców — Radiofe- 
rie z tysiącem przygód, 16.30 
Popołudnie z młodością, 19.30 
Wędrówki muzyczne po kra
ju, 20.25 Wieczór z żołnierską 
piosenką, 21.00 Zgaduj-zgadula 
nr 152, 22.30 Sobotni non
stop taneczny.

PROGRAM III
9.45 Małe monografie muzy

czne — ballady i romanse, 
10.15 Szopki krakowskie, 12.25 
Koncert muzyki uniwersalnej,
13.00 Na gdańskiej antenie,
15.00 Żle spałem na Bałtyku 
— g^yęda Krzysztofa Bara
nowskiego, 15.10 Przeboje ze 
„złotych’» płyt, 16.20 Melodia 
przypomni ci film, 18.35 Pio
senki z „włoskiego buta”,
19.00 Pisarz miesiąca — Sta
nisław Dygat, 19.15 Karnawał 
się zaczął, 19.45 Polityka dla 
wszystkich, 22.08 Gwiazda sied 
miu wieczorów — Chubby 
Checkar, 23.05 Wieczorne spot
kanie z zespołem „Formula 
V”.
NIEDZIELA

LOKALNE
9.45 Felieton muzyczny Woj

sława Brydaka, io.OO Notatnik 
kulturalny Wybrzeża, 10.25
Audycja rozrywkowa, 10.57
Sprzężenia muzyczne, 15.45

Audycja studencka, 22.25 Ga
węda wieczorna St. Goszczur- 
nego.

PROGRAM II
8.00 Moskwa z melodią i pio 

senką słuchaczom polskim,
8.35 Radioproblemy. 13.30 Pod 
wieczorek przy mikrofonie, 
16.30 Koncert chopinowski,
17.05 Warszawski Tygodnik 
Dźwiękowy, 17.30 Rewia pio
senek, 18.45 Tylko na orga
nach, 22.35 Niedzielne spotka
nia z muzyką, 23.42 Jazz na 
dobranoc.

PROGRAM I
11.00 Rozgłośnia Harcerska, 

13.15 Polskie tańce ludowe — 
grają zespoły ludowe PR,
13.35 Melodie, które zdobyły 
świat, 15.00 Koncert życzeń,
16.05 Tygodniowy przegląd wy 
darzeń międzynarodowych, 
17.50 Kilka minut dla piani
sty Rolanda Thyssena, 19.00 
Kabarecik reklamowy, 19.15 
Przy muzyce o sporcie, 20.10 
Bilans roku na antenie mię
dzynarodowej, 20.45 Matysia
kowie, 21.15 Muzyka taneczna, 
23.10 Radiowy wodzirej zapra
sza.

PROGRAM III
10.30 Ilustrowany tygodnik 

rozrywkowy, 12.35 Przeboje 
na trąbce gra Tony Mimms, 
13.15 4/4 — Magazyn Andrzeja 
Stankiewicza, 14.00 Ekspresem 
przez świat, 14.05 Przeboje na 
start! 14.45 Klasycy z francu
skiej piosenki, 15.50 Zwierze
nia prezentera — aud. Zb. 
Adrjańskiego, 16.15 Gitara w 
różnych stylach, 17.40 Mój ma 
gnetofon, 18.00 Pogwarki u 
Szymona, 18.15 Polonia śpie
wa, 20.10 Muzyka z płyt sta
rych i nowych, 22.08 Gwiazda 
siedmiu wieczorów — Chubby 
Checker, 22.35 Piosenki z te
lekina, 23.05 Muzyka nocą — 
koncert rozrywkowy.

PROGRAM OŚWIATOWY
15.55 TV Kurs Rolniczy — 

Pielęgnacja maciory.

Na
ie

SOBOTA
Poznaj9.00 Teleferie:

Poznań, Skarb 13 domów — 
film, 16.30 DTV, 16.40 Dla mło 
dych widzów: Prymus — film 
fab. prod, radzieckiej, 17.30 
Leśny sylwester — radziecki 
program rozrywkowy, 18.30 
Pegaz — pod redakcją Stani
sława Kuszewskiego, 18.10

Przemówienie Chargś d’affai
res Kuby z okazji świę
ta Narodowego, 19.20 Dobra
noc, 19.30 Monitor, 20.20 Teatr 
Rozrywki: Michał Bałucki:
Radcy pana radcy — adapta
cja i piosenki Krystyna Wod- 
nicka. Muzyka — Filip No
wak. Wykonawcy: Tadeusz
Bartosik, Benigńa Sojecka, 
Joanna Sobieska, Irena Kwiat
kowska, Zygmunt Kęstowicz, 
Jędrzej Kozak, Wiesław Drze- 
wicz, 21.25 DTV i wiadomości 
sportowe, 21.45 Madame Sans 
Gene — film fab. prod, fran- 
cusko-włosko-hiszpańskiej. W 
rolach głównych: Sophia Lo
ren, Robert Hossein, Julien 
Bertheau (dozwolony od 16 
lat), 23.20 Siady na śniegu — 
program rozr.

NIEDZIELA
9.00 Dla młodych widzów: 

TV Klub Śmiałych — III wy
prawa polarna, Skarb 13 do
mów — film, 10.00 Złote wro
ta — konkurs piosenek dla 
dzieci (z Pragi), 11.00 Dla mło
dych widzów: Nasze lwy — 
film dokumentalno-przyrodni- 
czy produkcji angielskiej, 11.55 
DTV, 12.10 Pierwsza niedziela 
po wojnie — reportaż doku
mentalny — sportowy, 12.30 
Nie ze mną madame — film 
fab. prod. NRD, 14.00 Prze
miany, 14.30 Dla dzieci: Wło
dzimierz Goldfeld — Nieza
pominajki, 15.30 Dziś „Parita”— 
Scenariusz — Jerzy Kleyny, 
Wykonwacy: Zespół „Partita”, 
Damian Damięcki i Włodzi
mierz Nahorny, 16.00 Dialogi 
historyczne, 16.30 Wielka gra 
— w programie wystąpią Mar 
ta Stebnicka i Andrzej No
wicki, 17.25 Pani Mięcia — Re 
portaż o wybitnej aktorce Mie 
czysławie Ćwiklińskiej, 18.20 
Estrada Literacka, 19.20 Do
branoc, 19.30 DTV, 20.05 
Perpetuum mobilie pani 
Hanki. Reżyseria — Kazimier? 
Krukowski. Wykonawcy: Han 
ka Bielicka oraz Danuta Be
ster, Barbara Prośniewska 
Wanda Kaczmarczyk, Nadzie 
ja Winiarska, Olgierd Jaće- 
wicz, Jerzy Kleyny, Kazimierz 
Krukowski, Ryszard Pikulski 
Tadeusz Ross, 20.50 PKF, 21.to 
Gwiazda szeryfa — film fab. 
prod, amerykańskiej. W ro 
lach głównych: Henry Fon
da, Anthony Perkins, Betsv 
Palmer Michael Ray. (do? 
od 16 lat), 22.40 Magazyn spor 
towy.

PROGRAM OŚWIATOWY 
8.05 TV Kurs Rolniczy — Pie 

lęgnacja maciory, 8.40 Przypo 
minamy, radzimy.

iedzielne 
wycieczki

Uczestników suchych zapraw 
narciarskich oddziałowa Ko
misja Turystyki Narciarskiej 
PTTK w Gdańsku zaprasza 
w niedzielę o godz. 10 na ul. 
Na Wzgórzu 32 (boczna Jaś
kowej Doliny) gdzie odbędzie 
się kolejna zaprawa narciarska 
Dołączona ze spacerem na nar
tach.

Klub „Bąbelki” w okresie 
od 3 bm. do 12. XII 1971 r. 
organizuje XIX już z kolei 
rajd na raty, tj. 24 wyciecz
ki jednodniowe po ziemi gdań 
sklej, pod wspólną nazwą „Od 
A do Z”, Celem Łych wycie
czek. których trasy zaplanowa 
no we wszystkich powiatach 
naszego województwa, jest o- 
czywiście poznanie piękna zie
mi gdańskiej 1 popularyzacja 
turystyki pieszej. Pierwsza 
wycieczka odbędzie się 3 bm. 
na trasie Juszkowo —* Arci- 
szewo — Bielkówko — Popów 
ko — Kolbudy (15 km). Zbiór
ka w hallu dworca w Gdań
sku o g. 8. Wyjazd godz. f 
min. 15. ---•---
Coraz więcej par 
na ślubnym 
kobiercu

Na przestrzeni ostatnich 1# 
lat, mijający dziś rok 1970 był 
rekordowym, jeżeli chodzi o 
liczbę zawartych w trójmieście 
ślubów. Gdański Urząd stanu 
Cywilnego udzielił w ciągu 
tego roku aż 3480 ślubów, a 
zatem o 300 więcej niż w ro
ku minionym. W Gdyni, na 
ślubnym kobiercu stanęło 1920 
par, o 350 par więcej. USC 
w Sopocie, mieście o naj
mniejszej liczbie mieszkań
ców w trójmieście udzieli! 533 
śluby, o przeszło 100 wię
cej niż w roku 1969.

Szczytowym okresem byl na 
uralnie okres świąteczny i 
mworoezny.

Na przykład w Sylwestra w 
’imym Gdańsku śluby zawarło 
’5 par, a w Gdyni — 17.

Większość spośród nowożeń
ców to już powojenne pokole
nie, urodzone na naszych zie* 
miach odzyskanych.

(ad)


